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or i jego zastępca przyjmują od 
godziny '1 do po południu. 
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M Mnoszenie do domów 


% Rękopisów zarówno użytych jak 
wrznornych redakcła nle rwraca 


at 
najwy 
vA 


- (yib woste kad 


Sd, 16 grudnia. W związku z ta- 
lezem zayinięciem 14-letniej Eleo 
Merdalskiej, zamieszkałej przy ui 
zinskiej 84, o czem doniosły dzisiej- 
Sózieuniki poranne. redakcja „Echa”' | 
Mała do rodziców zaginionej specjal- 


0 


Rok VI, M 343, 


W mieszkaniu zaginionej uczenicy... 


ay dywyn lowalon/ 


o swej córce... 


wieźli swą młodziutką ofiarę poza mla- | 
sto | 
Jak się dowiadujemy, akcję poszuki- | 


|wań zaginionej dziewczynki ujął w swe | RSE > 
ręce naczelnik Wojewódzkiego Urzędn |ry rozdawane byty masowo na przynętę dła |1412 i dopiero po pięciu godzinach ru 


Śledczego inspektor Nosek. 


Sprawozdawcę. 

latka Merdalskiej — Jadwiga Ja- 
Ska. zajmuje wraz z drugim mężem 
MWotuikiem fabryki Desurmonta przy 
Wólczańskiej 225 

jednopokojowe mieszkanie 
zwartem piętrze oficyny. 
mieszkaniu zastaliśmy p. Jachini- 
siedzącą z robótką w rękach. 
szczęśliwa matka, tłumiąc lzy. 
£: Wiedziała swoje dzieje jak 1 częścio- 
d FAwinionej córeczki. 

„awiciec Eleonory — Merdalski, łodzia 
ff Znany działacz polityczny, wysłany 
TW roku 1905 
na katorgi do Syberjl. 


ślad za uwięzionym mężem udała 
sób erdalska, vel Jachimska. Merdal 
na fo odbyciu kary osiedlił się na stałe 
Ż wo-Mikołajewsku, na Syberji, a bę 
cOBezłowiekiem interesu, w krótkim sto 
wo czasie zdobył majątek na do- 
| sle prosperującej «własnej fabryce 
em dziesiętnych. 

nem Syberii też ujrzała Światło dzien- 
uitOnora 

W okresie wojny bolszewicy zarek- 
wal cały majątek Merdalskich, któ: 
jako ostatnim nędzarzom, udało się 
ńcić dn kraju w roku 1922. 

sjedlili się w Łodzi. gdzie w rok 
lej nekany chorobami, Merdalski 
t Wdowa po nim i córka-jedynacz 
ulazłę się w skrajnej nędzy. 

jakis czas później Merdalska wy- 
bowtórnic zamąż za robotnika Ja- 
iskiezo. 


Ila matki jak I zarówno ojczyma pod 
Waca Eleonora była „oczkiem“ w 
ie. Posvłano ją do szkoły powsze- 
t przy ulicy Mickiewicza 9. Kończy” 
decrie ostatnią - siódmą klasę, Była 
iewczvnka ponad wiek rozwinięta, 
pka, smukła i bardzo ładna o dłu- 
biond włosach. — W krytycznym 
t j. 8 b. m. o godzinie 7 i pół rano 
Mora wyszła z domu bez śniadania. 
waż zamierzała w kościele N. M. P. 
przystąpić do spowiedzi 
unji św. 
kilka minut później do kościoła u- 
Sie również p. Jachimscy, lecz już 
Czki nie zastali. Czy Eleonora Mer- 
u była w kościele, trudno narazic 
liść Była to dziewczynka poważna 1 
ma i nie lubiła przyjaźnić się z ko- 
Mkami, to też czas wolny od zajęć 
dInvch spędzała w domu. 
dniu tajemniczego zaginięcia Eleo 
ubrana bvła w ciemno - bronzowy 
cz z ciemno-szarym futrzanvm kol- 
em i mankietami. berecik jasny. cie 
+ bronzówe pantofelki. czarne su- 
he sniegowce. czarne pończochy, 
rekawiczki wełniane i szarą su- 
ẹ w złote paski z falbankami. 
Wobec tego, że w ciągu tygodnia na 
zaginionej dziewczynki nie natra- 
. policja rozesłała po całym kraju 
listy gończe , 
ikładnym rvsopisem i fotogratją Ele- 
Merdalskiej. 
ujwięcej prawdopodobne jest przy- 
Bczenie. iż dziewczynka padła ofiarą 
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Doskona 


Łódź, Wtore» 16 grudnia 1930 r. 


CIEKAWE UNIKATY. 


jach polskich, 
wschodnich. dają się od niedzieli silnie 
kolei na stac Wertkowice — Miączyń 
i à wczoraj około godz. 5-tej 
Wyhbite w roku 1914 przez Moskali medaljo- |utrzązł w śniegu pociąg osobowy nr 


Polaków. szył w drogę dzięki pomocy pociągu ra- 


W DRODZE NA MADERĘ... 


ły humor marsz. Piłsudskiego. 


Szczegóły pożegnania na dworcu, 


Warszawa, 16. 12. (Od wł. kor.) — 
Wyjazd Marszałka Piłsudskiego na Ma- 
derę, który nastąpił wczoraj o godz, 7-ei 
wieczorem nosił serdeczny 1 

wzruszający charakter, 
Pociąg, którym marszałek Pilsudski wy- 
|jechał, był zwykłym pociągiem pośpiesz- 
nym, przewidzianym w rozkładzie jazdy 
na linji Warszawa — Praga — Wiedeń. 
Doczepiono doń tylko jako drugi od lo- 
|komotywy ROBOT wagon salonowy z 


napisem: „zajęty”. 
lśni 
nadzwyczajną czystością, 
Przed wagonem stoi konduktor, któremu 
przypada w udziale misja pieczy nad wa- 


Konferencja międzynarodowego zw iązku agency] praso- 
wych w Berlinie. 


Na zdjęciu widoczni: 1, Rawitzki — Niemcy 
|2. dr. Dloz — Niemcy, 8 Clements — Francja. 
4 Meynot — Anglia, 5. dr. Liidi — Szwałcarja, 
6. Heilbom — Niemcy, 7. dyr. Polskiej Agencii 


Katastrofa kolejowa w Krakowie. 


1] wagonów rozbitych. 


Kraków, 16. 12. (Od wł. kor.) — Wczo 
raj o godzinie 2 min. 30 podczas przetacza 
nia wagonu na dworcu krakowskim loko 
motywa została tak silnie pchnięta przez 
30 wagonów, że maszynista nie zdążył 

zahamować pociągu. 
Wóz węglowy, który wskutek nacisku 
spadł z nasypu, pociągnął za sobą kilka- 
naście innych wagonów. Ogółem 11 wado 


larzy żywym towarem. którzy wy* nów zostało strzaskanych. Tor na odcin- kowa o godz. 9-ej po usunięciu przeszko- 


wiekopomny dzień Łodzi. 


i E, ks biskup dr, Tymieniecki, wojewod? | Woiności. Z lewej strony wyłanlalacy sie z za- 
Olt, gencral! Malachowski w chwil odsto- 


jsłony posag bohatera. 


poninika Tadeusza Kościuszki ma Placu* 


nętrze tego wagonu | 


gonem marszałka Piłsudskiego, Właści- | 


Kiedy pociąg ruszył, marszałek pogro 


|wym szefem wagonu jest dr. Marcin Woy p ; 
zit dobrolliwie palcem córeczce swej Ja 


|czyński, jedyny towarzysz podróży mar- 

szałka, Raz po raz dochodzi ktoś do nie- |gódce i zawołał: 

go | wręczając paczkę, mówi: — A ty, Jaguś, pisz do mnie teraz nie 
— Niech Pan doktór wręczy to łaska- |na Berdyczów, a 


wie marszałkowi Piłsudskiemu. To na na Maderę, 
drogę dla „Dziadka“. Marszałka, wychylającego się przez 
owitaniu na dworcu marszałek |okno zasypuje grad pytań. 


Piłsudski udał się w towarzystwie rodzi-|  — Nie mogę mówić. — odpowiada z 
ny „do wagonu. Marszałek stojąc w |uśmiechem, — ostatnie słowo wyrzekłem 
pelne „salonki'* mówi pogodnie i we- |do Jagódki. 
Z: Podróż do Piotrkowa marszałek Pił- 
— Tyle dziś miałem roboty, że nie |sudski odbył w doskonałym humorze, — 
mogłem wypić chociaż był bardzo zmęczony. W Wied- 
, nawet szklanki herbaty. niu projektowane jest zatrzymanie się.— 
Nie miał zapewne też czasu przebrać Gdy pociąg ruszył, marszałek Piłsudski 
się,, Uczyni to w wagonie... zażądał herbaty i 
kart do pasjansa. 
| Karty odnaleziono po przeszukąniu trzech 
walizek, natomiast brakło w nich cukru, 
o którym zapomniano w Warszawie. Cu- 
kier otrzymano w Koluszkach w bufecie 
stacyjnym. Popijając herbatę marszałek 
postawił dwa pasjanse, tak zwane „forte- 
piany”. Oba wyszły... Przed Piotrkowem 
kazał sobie przygotować | ać i wyłąw 
i 


szy z walizki dwie książ 
takt ołożył je na stoliku 


yce wojskowej, 
W Piotrkowie począł się szykować do 


snu.,, 


xx 


Śmiertel 


Sosnowiec, 16 grudnia. (Od wł. kor.). 
Z powodu panującej tu epidemii grypy 
zanotowano w ostatnich dmach kilka 
śmiertelnych wypadków. Między ofia- 
rami znajduje się jeden 

posterunkowy policji. 

Epidemia grypy wzmogła się szcze- 
gólnie wśród młodzieży szkolnej. 

W związku z tem na zebraniu nau- 


Telezraticznej Roman Starzyński, 8, Morgani — 
Włochy, 9. Guyot — Francja, 10. Wendelbo — 
(Norwegia, 11, Kozma — Węgry, 12 Reuters- 
I waerd — Szwecja, 


Warszawa, 16. 12. Wskutek automa- 
tyzacji telefonicznej w Warszawie sta- 
nęły wobec braku pracy  telefonistk! 
które w liczbie 500 mają być w naibliż- 
szym czasie, t. j. od I stycznia 1931 r. 

zredukowane, 

Związek telefon'stek zwrócił się do 


ku Kraków — Warszawa został zatara- 
sowany. Normalny ruch podjęty został do 
piero późnym wieczorem. 


| Pociąg pośpieszny z Warszawy, mają |ministrów pracy i opieki społecznej i 
|cy przyjazd do Krakowa o godz. 5.33 zo- 
[stał zatrzymany w Zabierzowie, skąd szącym o zwolnienie tempa automaty z. 


część pasażerów odjechała 
samochodami do Krakowa. 


Pociągi zatrzymane przyjechały do Kra- 


dy z jednego toru. Do czasu usunięcia 
przewróconych wagonów, ruch pociągów 
odbywał się po jednym torze. Po oczysz- 
czeniu obu torów przystąpiono do usunię 
cią przewróconej lokomotywy i tendra. 


Nawy atymie w ita 


Mińsk, 16. 12. (Od wł. kor.) — Przy- 
byli tu posłowie robotniczo-włościańskiej 
aroma” Rak-Michajłowski i Miotła. 
Prócz nich przybył również generalny se- 
|kretarz „Hromady* Burcewicz, poseł so- 
|wiecki w Grecji, Wygłosili oni szereg mów 
| antypolskich w Mińsku i na Białorusi, 


AMOYÓJSIWO SZoTeNQWLA. 


Bydgoszcz, 16. 12. (Od wł. kor.) — Sze SSE EEE że, 
regowiec Makowski stacjonowany w kom PRACE r 
[panji służbowej 3 Korpusu Kadetów w — SRAN. TE i 
Rawiczu, wystrzałem z karabinu odebrał Prace nad rozbudową Gdyni pomimo mro 
sobie życie. Powód samobójstwa niezna- |zów postępują naprzód, Zdjęcie nasze przedsta- 
np 


| 


ceny ogłoszeń: 
Przed tekstem t 4. l-a strona 40 E! 
za w mm I lam. strona 5 lan, «w 
tekście 40 gr.: nekrolog! 25 gr.; za 
zwyczajne 15 gr.; drobne 


17 


2 za 


7. 
Kr 


wyraz; dla poszukujących pracy 
10 gr; 


1.20 zl; dla bezrobotnych 1 zł 


najmniejsze ogłoszenie 
Ogłoszenia dwukolorowe o 50 proc 

drożej; 
tófkolorowe o 100 proc. drożej 


ogłoszenia zagraniczne | 


Za termin druku administracja mie 
odpowiada. — P. K O. Nr. 65009 


32E 


Pociągi w zaspach śnieżnych. 
Coraz więcej linij kolejowych zawianych. 


Warszawa, 16. 12. Śnieżyce na kole- | tunkowego, który przybył z pługiem od 
zwłaszcza w okręgach | śnieżnym i robotnikami z Zamościa. 


Również w tej samej dyrekcji pociąk 


we znaki. M. in. w radomskiej dyrekcji | mieszany 2161 


ugrzązł w śniczu 


nad ranem |i uwolniony został przez pociąg ratimka 


lwy wysłany z Włodzimierza. — Akce 


Í 


ratunkowa była niezmiernie utrudpioni 
wskutek przerwania połączeń telefonice 


nych i tełegrafcznych. 


i 
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Ruch kolejowy na linji Kowel — Km 
mień Koszyrski,został wstrzymany cał 


|kowicie wskutek zasp śnieżnych i pode 


jęty na nowo dopiero o godz. t0 rana 

W okręgu kowelskim pociągi przy- 
chodzą z opóźnteniem 30 minut. w kore 
gu lubelskim 15tu minut. 

W Iwowskiej dyrekcji kolejowej nale 
bardziej daje się odczuwać śnieżyca w 
okregu tarnopolskim | w okręgu Sapia: 
żanki. 

W dyrekcji stanistawowskiej na sta: 
cji Biała Czortkowska wczoraj o godzi- 
nie 22.05 wvykoleił się wskutek pokry- 
cia szyn złodowac'ałym śniegiem pociąg 
towarowy. przyczem 5 wagonów zosta 
ło uszkodzonych. Przerwa w ruchy 
trwała trzy godziny, 


STRASZLIWE SKUTKI BURZY. 


Wilno, 16. 12. W sobutę wieczorem 
i w niedzielę nad województwem wileń* 
skiem i nowozródzkiem przeszła 

silna burza śniełaa, 

Na terenie woj. wileńskiego burza zer: 
wała szereg linij telefonicznych, wy- 
wróciła około 100 słupów telefonicznych 
i! telegraficznych. Komunikacja telefo- 
niczna na pograniczu polsko-litewskim 
uległa częściowemu zniszczeniu. Około 
20 słupów granicznych i 60 wiech gra- 
nicznych zostało zniszczonych. W cza” 
sie burzy w pow. dziśnieńskim ramnv 
został - ciężko odłamkami -spadającego 
dachu włościanin Podlasiewicz. 

Burza spowodowała również 2 poż: 
ry w pow. lidzkim, We wsi Krasne wi 
buchł pożar, który momentalnie obja’ 


francuskie o | kilkamaście gospodarstw. Spaliło stę 9 


domów mieszkalnych, 

10 stodół ze zblorami, 
2 śpichrze I 8 budynków gospodarczych 
Straty wynoszą przeszło 100 tysięcy zł. 


ne wypadki grypy w Sosnowcu. 


Szereg szkół zamknięto. 


czycieli 1 kierowników szkół powziętc 
uchwale następującą : 

Jeżeli w klasie liczba chorych 1 nie- 
obecnych dojdzie do 25 proc., należy ją 
niezwłocznie zamknąć. 

Wczoraj zamknięto w Sosnowcu, B 
dzinie i Dąbrowie 6 szkół powszechnyc! 
i dwie średnie. Prawdopodobnie jeszcze 
przed ferjami świątecznemi zamknięt: 
będą inne szkoły.  - 


800 telefonistek warszawskich 


w przededniu redukcji, 


telefonów stołecznych, gdyż system obt 
eny przyczynia się do zwiększenia i tak 
znacznej już liczby bezrobotnych w 
Warszawie. W razie koniecznej redux- 
cji spowodowanej całkowitem zmecha- 
mzowaniem telefonów telefonistki pro 
szą o zabezpieczenie ich egzystencji 
w formie odprawy 


poczt i telegrafów z memorjałem. pro- | wysokości jednomiesięcznej pensft za 


każdy rok przepracowany w telefonach, 


ągowy w Gdyni 


> 


z 


wia robuly na kopule ogroninego nowego zoet- 
nika Mieiskich Zakładów  Wodoclazowych w. 
Gdyni, 


Str. Z. 


Wędrówki umysłow 


Łódź, 16 grudnia. W ostatnich cza” 
sach dzielnica Bałucka jest dosłownie 
bleżona 

przez ludzi psychicznie chorych. 

Nietylko dniem, ale I nocą uatknąć się 
mie trudno na ludzi obłąkanych, którzy 
wygnani z domów, pędzą swój nędzny 
żywot w skwerkach ulicznych lub wię 
cti zabezpieczonych przed zimnem za“ 
mikach. 

Najsmutniejsze jest jednak to, Że o- 
błaąkant stają się często wygodnem na- 
izędziem w rękach najniższego gatunku 
przestępców, których na Bałutach 

nigdy nie brak. 

Przed kilkoma dniami na ulicy Ma- 
rysińskiej wydarzył się wypadek, który 
jest jasnom odzwierciedleniem tego smu 
mego stanu rzeczy. 

„Około północy do mieszkania pań- 
stwa R. wtarenął przy pomocy wytry- 
cha jakiś osobnik. 

W domu wszyscy pozrążeni byli we 


śmie i zbudzeni zostali na skutek brzęku! 
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talerza, który 
spadł w kuchni 


na podloge i rozbił się na drobne kawał- 
ki. 


Ponieważ p. R. spodziewała się o tej 
pórzę powrotu syna, któremu zostawiła 
w kuchni kolację — za%ołała nań. Z po- 
Czątku nikt nie odpowiadał, później jed- 
nak ktoś niezadowolony zamruczał zło- 
wrogo pod nosem. 


Sytuacja była niewyraźna, to też za- 
mtrygowana p. R. zjawiła się w kuchni. 
Gdy zapaliła światło — zadrżała. 
Na podłodze siedział jakiś młody męż 
czyzna i w spokoju, fak gdyby u siebie 

w domu spożywał kolację jej syna. 

Na widok gospodyni nawet się nie 
ruszył. 

Trat chciał, że w tym momencie po- 
wrócił do domu syn p. R., który powia- 
domił o wvpadku policję. 

Tajemniczego osobnika zaprowadzo- 
no da komisariatu, gdzie stwierdzono, iż 
jest to 25-letni Stefan Kuliński, bez sta- 
łego miejsca zamieszkania, 


chory psychicznie, 


W komisariacie Kuliński milczał prze 
maade ostatni kęs zabranego z sobą 
hiebn. 

Według wszelkiego prawdopodobień 
stwą był on nasłany przez któregoś ze 
złodziei bałuckich dla dokonania kradzie 


Nieszczęśliwy obłąkaniec natknąw- 
szy się na „kolację“ — zapommiał o swej 
misji. 

Obłąkanym: zainteresowały się wla- 
dze bezpieczeństwa. 

Drugi wypadek podobny, lecz bar- 


CZARY 


Foczątek seansów codziennie o gods. 4 

po poł. w soboty niedz, e godz. 12-ej w poł. 

Na pierwszy svans wszystkie miejsca po 
i 50 groszy 

ENED TEE ZY 


i KINO -TEATR 


OŁDZIELNI 


ul. Slenktewicza 40, 
Dziś premjera! 


"KINO TEATR 


| 


ut. Zgieroka 26 


I-szy obraz Huraqano- 


Il-gi obras 


e m$ | 


Niesamowita kolacja obłąkanego. Zemsta zdradzonego narzeczonego. 


Kaskada śmiechu | Clou sexcnul 


AÓTSZCZE NEN-JORKU" 


w roli gł. kobieta o najpiękniejszych nóżkach Heasie Lova 
Arcywasola komedja. trzymająca widza w nieustannym 


Dziś i dni następnych! 


we arcydzieło pt 8% 

W roli głównej 

Wspaniały dramat: Walka o wolność bohaterów, wyzwolenia Argeatyny. 
Film o niabywałem nablęciu. 

„MAD 

Wielki Him erotyesny o prz 

W rolach głównych PHYL 


o-chorych po Łodzi. 


dziej groteskowy wydarzył się w ubłe- 
głym tygodniu. 

Do mieszkania parterowego p. Józe- 
fa K. przy ulicy BrzezAiskiej dostał się 
przez okno również jakiś umysłowo 
lchory, który trafił prosto w stojące pod 
[oknem łóżko przygotowane dla brata p. 
Józefa K. 

„Warjata* spostrzeżono około godz. 
lw nocy, gdy do domu powrócił właś- 
ciciel łóżka i miał zamiar 

ułożyć się do smt, 

I w tym wypadku powiadomiono wła 
dze. 

Wypadki powyższe aż nadto świad- 
czą, że należałoby oczyścić ulice miasta 
z ludzi psychicznie chorych, którzy z je- 
dnej strony zakłócają spakój publiczny, 
z drugiej zaś narażeni są na wpływ prze 
stępczych elementów. 


Kiepura śpiewa! 


Dzis!'e'szy koncert 
w Filharmonii warszawskiej. 


Łódź. 16. 12. — W dniu dzisiejszym o 

odz. 20,30 rozgłośnia łódzka Polskiego 

| tadja transmituje z Warszawy sensacyj- 

ny koncert (międzynarodowy z Warsza 

wy), słynnego na cały świat narzego ro- 
daka — 

Jana Kiepury, 

z udziałem orkiestry Filharmonfi warszaw 

skiej pod dyrekcją Grzegorza Semena, 

r 


|przy akompanjamencie prof. Ludwika 
steina, 

W związku z powyższem wczoraj 
lak I dziś w sklepach z radjo-sprzętami 
zanaczył się znacznie ożywiony ruch. 
Łodzianie zaopatrują się w detektory. 
słuchawki, głośniki, baterie mb ladnuią 
akumulatory. 

Jak widać wieczór dzisiejszy wielu, 
wielu łodzian — zastanie przy głośni- 
kach i słuchawkach. 


inik krraforirm SZw0iego. 


Łódź, 16. 12, — Wczoraj Kuratorjum 
Łódzkiego Okręgu Szkolnego wystosowa- 
ło do nauczycielstwa publicznych szkół 
ponar po wsiach oraz: miastecz- 

ach i osadach okólnik w sprawie pou- 
czania społeczeństwa i młodzieży o wy- 
twarzanych w kraju 

nawozach azotowych, 
jak też o.ich stosowaniu i wynikających 
z tego korzyściach dla rolnictwa. 

Akcja powyższa ma na celu propago- 
wanie wytwarzanych w fabryce związ- 
ków azotowych w Mościcach—nawozów 
sztucznych. 


Dziś premjera! 


w NOC PO Z 


LC Ca w 


- | zz" 


ubiegiej doby. : 

(—) Na dzisiejszem posiedzenit 
rozpatrywane będą wnioski w SP 
zmiany regulaminu I! Brześcia. _, 
(—) Rząd przedłożył dzisiaj sej 
trzy projekty ustaw, wiążące się 4% 
ciem zamierzonej pożyczki zap 
mianowicie: projekt ustawy o mó 


Obiał ukochaną amonjakiem i skoczył z ll-go piętra. 


Warszawą, 16 grudnia. (Od wł. kor.). | 


j 7 Po dokonaniu tego czynu ukrył się 
Dowiedziawszy się o zdradzie swoj 


el ną schodach domu na Placu Grzybow- 
narzeczonej 20-letni Icek Rajzman (ulica skim i wypił resztę amonjaku. Następnie 
Twarda 60) począł ją tropić i w pewnym |pod wpływem depresji otworzył okno Il 
motnencie spotkawszy się z nią oko w |piętra i skoczył na podwórze. Po prze- 
oko na ulicy wiezieniu do szpitala zmarł. 

oblał ją ar.onfakiem. 


bezimienne odpowiedzi dzieci. 


Ankieta kormutetu „Dni Przeciwgruźliczych”. 


specjalne spektakle, 

Jest rzeczą charakterystyczną, że po 
zakończeniu akcji przeciwśruźliczej w 
szkołach — dzieci szkół powszechnych 
od klasy [V-ej wzwyż, a w szkołach śred 


(—) Poincare ciężko zaniemógł. 

(—) Sytuacja w Hiszpan | 
raz groźniejsza mimo olicja 
ządu madryckiego, 
rzerwanie Komunikasi tele 
efonicznej, Fakt rozstrze 
przywódców powstania wojskowe% 
Jaca wywołał niesłychane zaburze! 
może spowodować nieobliczalne 8% 
dla gen. Berenguera, 


s a Pr 
Złodziej w futrze 
Łódź, 16 grudnia. Ubiegłej nocy Ske 

ujawniony dotąd sprawca  dostał$, 


neda 
o czem świat 
perci d 
ania j 


ych í 


zapałczanym, projekt ustawy 0 Z 
umowy, zawartej pomiędzy 12448 
à 
(—) Na Sląsku, tuż nad granica Mi 
Jak wiadomo w myśl traktatu wersi 
gruźliczych”: jest zorganizowana na bar- skiego Związku Przeciwgruźliczego, na , 
(—) Dziś u ministra Hubickiego 8 
żą, wyjaśmającemi w sposób najogólniej- | co dowiedziały się o gruźlicy i jak się jej ob * 
uz.” 
. ) U 
skim nabyć 10-groszowe znaczki propagando- (—) Dziś przypada ósma smutnań 
Kartki te do dnia 15 stycznia 1931 ro (—) W korpusie oficerów piein na 
16 iliz r 7 | a + e 37 p- P- w Kutnie — dowódcą 2 0078 wą, á 
ILSOW W Koie ZO mierzy. 
w Piotrkowie na stanowisko dowódoia® ge 
Mimo, Iż mrozy silniejsze jeszcze nie|w Puszczy Dołhinowskiej. Obława trwa dowód pułku, ppłk, dypl. Józel rios 
Ludność zwróciła się do władz z proli schwytano parę młodych wilczków. 
ki staną się klęską dla wsi. wa obława. 
Kronika Pogotowia Ratunkowego. 
domu modlitwy Libmana, przy ul. Alek- Wczoraj po południu w kantorze fir- 
ścią rodziców. napadu 
Ajzyka przechodząc koło baljl pelnej go | mieszkały w Warszawie. Prajgroda 
wpadła do wody. +,% przy pomocy podrobionych kluczy: 
HK 
wyciągnąwszy z wody dzieci, dające! [uszyńska, svinca; zamieszkała przy |z przedpokoju skradł futro wartos. 


ciu 6 i pół proc. pożyczki zagtanż 
kwocie 32 miljonów dolarów oraź 
spółką akcyjną do eksploatacji paw 
wego monopolu zapałczanego. F 
4 ; zaj an i w SRA 
Łódź, 16. 12, — Przeprowadzana w ro |nich i zawodowych od klasy I wzwyż, wy O OWSCIA MASNO 
ku bieżącym akcja tak zw. „Dni Przeciw | pełnią dostarczone szkołom kartki Pol- go odbywanie manewrów nad g.anie4 
bronione, ) 
dzo szeroką skalę. è których posadia Ar An Dać 
Poza poge.dankami z dziećmi I młodzie ezimienne odpowiedzi, wenjować będzie w sprawie bezrobo 
f ESET A kryz icznego del ja 
szy istotę gruźlicy, jej straszne skutki itd, |należy wystrzegać, |ników łódzkich związków „biali 1 
— zorganizcwano w kinematografie mie Na kartkach tych dzieci, które chcą słem Waszkiewiczem na czele) | T 
a z | 
we, mogą je nalepić zamiast znaczka po- |nica śmierci ś. p. Gabrjeia Narutowa ka 
|cztowego, pierwszego prezydenta Rzeczypospj kut 
SA e złożone w komisji Pow- mianowani zostali na terenie DOK WH Prote 
szechnego Nauczania. płk. dr. Jerzy Roman Trojanowski a la 
KOP., przeniesieni zostali: płk. dr WE dost 
PI K Ź dysław Józef Kulma z 80 p. p. do 38] 
aga reso w. 4 
g ku, ppłk. Władysław Czapliński z 587 
Z Wilna donoszą: cza urządził wielkie polowanie na wilki |do 27 p. p. w Częstochowie na stanowi 
nastały, na Wileńszczyźnie zauważono |ła przez kilka godzin. Zabito ski z insp. armji w Warszawie do 3% MC 
liczne stada wilków. 16 wilków 
ppłk. dyp 
śbą o urządzenie obławy, obawiając się; W razie ponownego pojawienia się |sztabu DOK-Łódź do 86 p. p. na st% 
że z chwilą nastania otrych mrozów, wil |szkodników będzie 
Wczoraj Korpus Ochrony Pograni- 
iebezp: 3 kąpie! dwoloa dzieci 
Niebezpieczna kąpie! dwojga dzieci. 
Łódź, 16. 12, W dniu dzisiejszym, óko|re przewieziono na kurację do szpitala. |” 
ło godziny 7 rano w mieszkaniu dozorcy +,* 
sandryjykiej 13 wydarzył się tragiczny |my wyrobów gumowych „Gentleman“ 
wypadek spowodowany lekkomyślno- |pizy ulicy Aleksandrowskiej 156 dostał 
la-letnia córka Ltebmama — Geta ülo ataku nerwowego 
sąc na ręku swego braciszka 6-letniego | 46etni Mojżesz Prajęród, kupiec, za- 
racej wody, poślizgnęła się 1 wraz z |przewieziono karetką pogotowia do szp! 
chłopczykiem tala. 
Krzyk dwojga dzieci zaalarmował będą | Przed bramą domu przy ułlcy Dwor- |mieszkania Efroima Rozencwajga MEt. 
cych w drugim pokoju rodziców, którzy | sklej 7 otruła się jodyną 19-letnia Sabyra |ca, zam. przy ulicy Kilińskiego 69, Ms * 
słabe już tylko oznaki życia, zawiado- | uvcy Jakóba 12. Młodocianą desperatkę kilku tysięcy złotych. 
mili stazję miei$kiego powotowia *ratun- | przewieztono, po przopłókaniu żołądka Kradzież zauważono dopiero dzi 


as 


kowego. Przybyły w chwilę później le- | do szpitala przy Zbiorni Miejskiej. no. Zawiadomiona o powyższem p% 4 AÀ 
karz skonstatował ciężki stan dzieci, któ —:::: — wszczęła dochodzenie. -P 
Pierwszy raz w Łodzi. Doskonały film reżyserji A. Robinsona. W roli córki generała rosyjskiego 4 ko 
> bienica Łodzi Mini 
ADZIE |, iya de Pumi 
- Następc 


(OLGA WOŁKOW) LON 


t : DTwnątr: 
Potężny dramat osruty na tle przeżyć tragicznych Córki b. generała rosyjskiego na emigracji. 100 o zy at SEA waff'iejące 
larnje 


Największy film 


śmiechu. 


Podwójny program I 


OSTATNI ATAK* 


„FRANCIS BUSHMAN“ 


RA ŻONA” 


dodach zdradliwych meżów | sprytnych żon. 
Lis HAVER i JACQUELIME LOGAN. 


Następny progiam: „ZDRADA” (Miłość Córki Rabina) 


+ Possnick sesvsów w da! powszednie o godz. 4-«' p poł. w soboty ni 


Daborows orkiestra pod kier J Stelsńskiedo 


DOKTOR 


: YCŁKOWYSKI 


jiang 88, tel. 216-90 
„wal sta chorób skórnych | wenc- 
| yczuych. Elektroterapia. Leczenie 
lampą kwarcowa. 
„rzylmuje od godz. 8 — 2! od 5 — 9, 
W niedziele I święta od 9 do I w poł. 
Pla Pań oddzielna poczekalnia. 


Przychodnia 


„LECZNICA NA WÓLCE” 


ckarzy specjalistów | gabinet denty- 
styczny, Piotrkowska 157 [el 14946 
Zreorzanizowana | rozszerzona — 
"KH Prac. baktetjologiczno-chemiczna. 
J lampa kwarcowa. Dyatermia Rept- 
en Plektruaacja Masaże Szczepie- 
ue ochronne Wizyty I pogotowie po 
4 lożnicze w dzień | w nocy Naświet- 
j enle lampa kwarcową, pojedyńczo zi. 

d crupami. zł. 1.50. 


edziaie i świętao © 12 w poł. 
ula dobrze ogrzana. 


Dr.med. M. GLAZER 


choroby skórne i weneryczne. 
UL ZIELONA Nr, 6, Tel. 185-49. 


Od 12 — 217 do 8 wiecz. 


Dr. med, 


-a = 
Niewiažski 
ul. Andrzeja 5, Tel. 159-40. 
Choroby skórne, weneryczne | moczo- 
płciowe. 

Naświetłanie lampa kwarcową. 
Przyjmuje od 8 — Ii | od 5 — 9 po poł. 
W niedziele I święta od 9 — 1 przed poł. 

Dla pań oddzielna poczekalnia. 


Dr. med, 


ki. LUBICZ 


Specjalista chorób skórnych, wenerycznych 
1 moczopicłowych, 
Ul. Cegielniana Nr. 43. Tel. 141-32. 


Przyjmuje 8 — 10, 12 — 2 15— 56 w niedziele 
i święta 9 — Í. 


Ola pań oddzielna poczakalnie, 


„ba Następny 


program: 


„VENUS” 


z ulubieniec 


KONSTANCJA TALMADGE 


w roli gł. 


Posez. seansów w dni powszed,o g, 4 po pol, w soboty, nie» 
dziele | święta o godz 2 po poł. Na | sean: wsrystkie miej- 
sca po 0.50 ør. na pozostałe od sł, 0.75 do sł, 1.30 
Bilety ozłonkowskie 090 gr. ważne w soboty niedziele 
1 święta. 


Dr. med. 


EDWARD REICHER 


Specjałista chorób skórnych 
i wererycznych, 
Leczenie diatermją. Elektroterapią. 
ul. Południowa Nr. 28, 
tol, 401—93, 


Przyjmuje ad 8—11 rano) od 5—9 wiecz 
w niedziele od 9— | p. p. 


Dla niezsamożnysh ceny lacznie, 


SRŁAD FUTER 
l Zakiad Kuśnierski AKUSZERKA Pipikowa dyplomowana O 


ska Petersburska Akademta, przyjmuje zati - 
J. SZWARCMAN nia. „Piotrkowska Nr. 132. 
NARUTOWICZA 42, tel 166-31 

(sklep frontowy) 
poleca gotowe FUTRA damskie | mę- 
skie, oraz SKÓRKI pojedyńcze wszel- 
kiego rodzaju po wyjątkowo niskich ce* 
nach na DOGODNYCH WARUNKACH 
Obejrzenie nie obowiązuje do kupna. 
P. P urzędnikom państwowym udzie- 
lam rabatu 


2 LUSTRA trema nowe jasne | ciemne y 
sprzedam, ul, 11-go Listopada 52, II piętro, ffn Ma 
"Tam | 
UWAGA EPIDEMJA!!! Chczesz być zdrwłą W 
| nle ulec grypie, dzwoń!!! 163-20 — do „FARlnien: 
towia Krawieckiego Kiersza*, Żeromskieś fwściec 
Garderobę dezyniekuje, odświeża, czyści, JUkryl 
rze, farbuje, przerabia, reperuje, nicuje | 3 Psznie 
rujo. Putra czyścimy 1 farbujemy po lipski k zdav 
"jów r 
POTRZEBNE zdolne krawcowe i podręczńć Pawdo: 
Zachodnia 39, m. 3. policz 
Je wy 
ZYGMUNT BIBEL, zamieszkały Sznożą 1.“ Frie ji 
bit legitymację zapomogową Nr. 57557/30. Y ozw 
Aonad 


Dr. N. HALTRECHT | Z. RAKOWSKI 


Choroby skórne | weneryczne, KONSTANTYNOWSKA 9. Tel. 127-81. 
- Piotrkowska 10. Specjalista chorób uszu, nosa, gardła I płuc. 


Przyjmuje od 12 — 2315 — 7. 
Przyjmuje od 8 — 9 rano, 12 — 3 po poł. s 
USC wada, Od 10 — 11 [ od 2 — 3 w Lecznicy. 


W pledziele i święta od 9 do 1 po poł. LECZNICĄ 
przy ul. Zachodniej Nr. 27 
(róg 1i-go Listopada) Tel. 116-44. 
Dr. Bronikowski (chor. uszu, gardła 
| nosa) 4 — 5 fr Dobrnwolel" 7 - 
skórne I weneryczne) 11 — 12, Dr. 
Jasiński (chor. kobiet 1 akusza. à 
Dr. Probst (chor. kobiet | akuszeria) 
t2 I pół — | f pół., Dr. Jastrzębski 
(chor. oczu) 3 — 6. Dr. Koliński (chor. 
oczu) 10 — I I 3 r. tygod. Dr. Kalisz 
(chor. chirurgiczne) Ii pół — 2 I p 
Dr Tiawiński (chor. chirurgiczne) 4 
— 1. Dr Kołudzki (chor. wewnętrzne) 
| — 2 Dr. Misjon (chor wewnętrz- 
ne) 6 — 7, Dr. Rejterowski (chot. 
płuc) I — 2, Dr. Knichowiecki (chor. 
dzieci) 1 — 2. Dr. Wożniakówna J. 
(chor. dzieci) 3 — 4 Dy. Siwiński 
(chor. nerwowe I psychiczne) 5 — 7. 
(iabinet dentystyczny — Lek. denty- 
sta Biernacka. g. 3 — 8. Lampa kwar- 
cowa 


MATEUSZ ADAMCZYK, ul. Krótka (Dre ; 
ska) 8 zgubił legitymację zapomogową Nr. $ 
wydaną w Lodzi. 


Dr. J]. NADEL 


AKUSZERJA CHOROEY KOBIECE 
godz. przyjeć od 3—5 po poł. 


MAŁGORZATA OLEJNICZAK, zamiesz 
Nowaka 230, zgubiła lęgitymację 


0 
r OB" | 


7 tel. 127-84, 


Dr. HELLER 


Choroby skórne | weneryczne. 
UL. NAWROT Nr. 2. Tel. 179-89. 
Przyjmuje do 10 ran» 1 4 — 8 wiecz. 
W niedziele 11 — 2 po poł. Panie 4 — 5. 

Dła niezomożnych CENY LECZNIC, 


Pomorska Nr OTOMANĘ skrzynkową, tapczan, leżankę | 


mang używają, robota solidna, tanio sp 
Przezdziecki, Kilińskicgo 160. 


PRZYBŁAKAŁ się pies, biały szpic. Do odt” Jóde 
za zwrotem kosztów, ul. Spacerowa 11, M 
mianowski, 


ADJOAPARATY | cz 
od zł. 25.— „Radiola“, 
105-34. Najtaniej bo w 


esci detektory kot ją 
Piotrkowska 88, te" fe 
podwórzu. A 


ZGINĘŁA matrykuwą S+anisią 
uczen, Sem, TUB, aż 


alla 10 stolit. 


“cioe Warszawy w kilku 
wierszach. 


istytut francuski w Warszawie, bę- 

| oddziałem Sorbony, rozszerzył 
znie swój lokal w pałacu Staszica: 

ym lokalu urządzona będzie wiel- 

Mala odczytowa oraz katedra prawa. 

Ki porozumieniu zawartemu przez or 
Mzatora i dyrektora instytutu prof. 

E z uniwersytetem 
Wadać tam będzie od 9 lutego p. Hen 

„© Mazeaud. prof. prawa cywilnego 
! ugfiĘdzynarodowego na uniwersytecie w 
R. Prof. Mazeaud zamierza w War- 

le przeprowadzić studją celem po- 
Wienia znajomości języka polskiego. 
Wut pozostaje pod protektoratem 
mbasadorstwa Laroche i jest zaopa 
ag My w pomoce naukowe i bibljotekę. 


| dl 


sejp 


40. 
obo 


a Przy ustawianiu lamp elektrycznych 
iotżfWielu ulicach natrafia się pa przeszko 
społąwskutek balkonów. Właściciele mie- 
Jemin nadsyłają do inspekcji elektryc z- 
Protesty w sprawie projektu usta- 

Kila lampy pod balkonami. Zachodzi 
wawa, że słup latarni umożliwi złodzie- 
r WM dostanie się do mieszkania przez 
gon. Takie wypadki już się zdarzały. 


2 


dof$Y opracowan'u planów elektryfika- 
sSópfhych słupy latarni stawiane są w 
jowilłnem oddaleniu od balkonu. 


glo do projektowanej podwyżki ceny 
Mz 27 do 32 gr. za m, sześć, zadecy* 

| HBE o tem rada miejska podczas na'bbż 
M sesji budżetowej. Rada miejska zba- 
Jrównieżź projekt wprowadzenia bile- 
PY tramwajowych nowefo typu, [stnie- 
4Jlamiar wprowadzenia jednolitych bile- 
framwajowych w cenie po 30 śr. 
lających do przesiadania się, O íle- 
. Jakie bilety były wprowadzone, znie- 
Be byłyby dotychczasowe bilety „prze 
leni ikowe” i normalne bilety 25-groszowe 
gzelkie ewentualne zyski, osiągnięte 
Grogą, przeznaczone byłyby na inwe- 


i 
uc 
nor 


1 


ejskie domy noclegowe zaroiły s:ę 
Mz z nadejściem zimy fromadami bez- 
Pinych lokatorów. Przepełnienie w nie 
sbtych domach noclegowych doszło do 
4: bmnych rozmiarów. W z. m. t, zw. 
cy ! k" przy ul. Dzikiej dał schronienie 
af [00% bezdomnym. W przytułku przy ul 
A iellońskiej nocowało 8,378 osób. a w 
l, 
| g 


[U noclegowym dla kobiet — 7.352 
by, Przecietnie nocowało w „cyrku” 
2 osoby dziennie. Jak wielki jest 
bet liczby korzystających z przytuł- 

zł nocłegowych, można się zorjenio- 
ję: gdy się zważy, że latem przeciętnie 

 owencja dzienna nie dochodzi do 300 


t 
0 


jo HP. komisarz rządu m. st. Warszawy 
Minil, że za jadlodalinie należy uważać 
id Mnie te kategorie zakładów, w kló- 
h głównym przedmiotem handlu są 
poje i pokarmy, sporządzane na miei- 

śl li podawane wyłacznie do spożycia 
Whątrz lokalu. W związku z tem, 
Vafffiejące w Warszawie owocarnie, ker- 
larmnie. piwiarnie winny być zamvisa- 
|la zwykłe sklepy spożywcze o godz. 
M Dotyczy to przedewszystkiem t. zw. 
rarni i sodow!arni. 
. 


F 


4 

| Magistrat uchwalił upoważnić wydział 

fnsowo - podatkowy do wypłacenia 
vtom magistratu zaliczek, potrąco- 

FED z najbliższych poborów, narówni z 

 fhnymi pracownikami miejskimi. 


0QUES CONSTANT. 


JWYJAŚNIENIE. 


„Bin Marc Gouvietx opuścił bank Oui- 
tam w stanie ducha, trudnym do opi- 
roda Wstyd, wściekłość, mienawiść i 
nienie zemrty targały mu serce jak 
M fWścieczone furie z żaświami w ręku. 
Ukrył się w tłumie przechodniów, po 
znie zapadł się w podziemia „metra 
t zdawało mu się. że nawet kontroler 
łów naśmiewał się z niego. 
me Jawdosodobnie urzędnik ten dostrzegł 
Jboliczku Jana Marka ślad uderzenia. 
wymierzył mu Jerzy Lecanu, a na 
Krie jego — znak bokserskiego ciosu, 
| zwali go na dywan banku 


1, 


A onadto ta krótka rozprawa na pięści | 


; wielu świadków: woźnego wicedy 
Sora. Lolegów biurowych, p. Maillot, 
MA wydzialu, a nadewszystko śliczną. 
£ienną Simonę Berthier, która pomi 
WON wlaśnie stanowiła przyczynę ca- 
tego zajścia, 
Atin Marek w najbardziej ponurym na 
M0 reszed! na stacji „Odeon” i po- 
|) zamknąć się w meblowanym poko 
Atóry zajmował w hotelu „des Deuy- 
dj decydowany pójść do łóżka bez obia 
ad] na fotel przeżuwając swm%4 
gdy znienacka prywata o do 
z ej głos kolegi i sąsiada, Fa- 
ciek erdret. 
© Otwórz mi. Janie Marku, mam świe 
A Wiadomość do zakomrnikowania ci. 
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warszawskim. | 


Policjanci ukryci w mieszkaniu Ojciec 5-rga dzieci żąda 
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wyłapali szajkę opryszków. 


Z Kępna donoszą o wstrząsającym 
wypadku, który wywołał żywe poru- 
szenie w całem mieście. Szczegóły zaj- 
ścia, są następujące: 

Komendant miejscowej policji otrzy- 
mał pouiną wiadomość o planowanem 
włamaniu do mieszkania sub!okatora p 
3łaszczakowej Waloszyka wczoraj mię 


dzy godz. 16a 18. W związku z tem w 


|pokoju p. Waloszyka ukryło się 


dwóch pesterunkowych. 
Istotnie około godz. 17 wtarenęło tam 
dwóch włamywaczy. Posterunkow? 
chcieli ich ująć. przyczem strzelił rap- 


way nre m 


KRATECZKI. 


Kurnik 


Kłopoty nies 


Właściwie gazety zupełnie nie speł- 
Iniają swego celu. Pisze się np., że pa- 
|nuje w mieście epidemja grypy. Któż o 
tem nie wie? Wszyscy doskonale sobie 
iz tego zdają sprawę, niema bowiem do- 
inu, w którymby ktoś nie chorował. —- 
Zawsze ktoś choruje, 
chorego kogoś przychodzi doktór, po- 
puka, posłucha i albo nic nie powie, al- 
bo coś miało ważnego, 

— Kaszel pański mi się nie podoba— 
mówi lekarz do mego przyjaciela Kuzel- 
szwancā. 

— Lepszego niestety w tej chwili nie 
mam. panie doktorze — odparł poczci 
wy Kuzelszwanc. 

Albo pisze się, że nadchodzą święta. 
Czy i bez gazet nie wiemy o tem! Albo 
doniesiono w prasie, że marszałkiem Sej 
mu został dr. Świtalski. I bez ga rt by- 
ło to zgóry wiadomem. To poco pisać? 

l dlatego właśnie postanowiłem pi- 
sać tylko takie rzeczy, o których nikt 
nie wie. Np. — o braku gotówki, o kiep- 
skich czasach, o tem, że kradną, że się 
biją i t. p. A także o Aronku, który miał 
duże zmartwienie i co z tego wynikło. 


INTERESY ARONKA. 

Aronck całe życie narzekał na kiep- 
skie czasy i zły los. Aronek Gerszono- 
wicz, który ma dzisiaj 42 lata, już od 22 
lat żałuje, że wogóle się urodził. Bo po- 
myślcie tylko państwo, co za pech prze- 
śladuje Aronka. On się najpierw urodził, 
To jeszcze można wytrzymać i przez 20 
lat Aronck bez sarkania znosił ciężar 
Życia. Ale potem zaczął się pech: Aro- 
nek ożenił się. On sam niebardzo chciał 
i nie bardzo wiedział co i jak, ale „tate- 
te" kazał, to Aronek się ożenił, wziął 40 
rubli posagu, wynajął mały pokoiczek i 
nim się obejrzał już siedmioro dzieci pę- 
tało się po pokoju. 

To Aronck bardzo się zmartwił, jak 
spostrzegł, że dzieci krzyczą jeść, rzu- 
cił w kąt talmud, który dotychczas w 
spokoju studjował i zaczął myśleć o iii- 
teresach. Aronek mieszka przy ul. Dwor 
skiej. Nazwa tej ulicy natchnęła Aronka 
myślą skierowania się w stronę, kędy 
kwitną wiejskie dworki. Aronek zaczął 
jeździć na wieś, skąd przywoził do Ło- 
dzi kury, kaczki i gęsi. 


ZŁA SĄSIADKA. 


Interes szedł nieźle, Aronek kupowa? 
np. gaske za 5 zł., a sprzedawał ją w Ło 
dzi za 8. To było nieźle. Czasami natu- 
ralnię zdarzało się, że kupiony drób w 
drodze trochę zachorował i zaczął zlek- 
ka pozdyvchiwać i wtedy Aronek musia? 
taka kurkę, czy kaczuszkę sprzedawać 
że stratą, 
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Zagadnięty usłuchał, nietyle z cieka 
wości, ile z chęci podzielenia się swojcm 
zmartwieniem. 

— Mój drogi, — oznajmił Pawel, — 


wyszperałem małą 1estaurację gdzie zjeść | 


można doskonale za śmieszne małą ce- 
nę. Ale co ci jest? Jesteś chory 

— Ach! mój drogi, gdybys wiedział! 

Jan-Marek jednym tchem ulżył swe- 
(mu sercu. Oto, o co chodziło; kochał się 
do szaleństwa w dimonie Berthier, urzę 
„niczce wydziału kuponów. Oddawna juz 
aapaw oal się jej jasnowlosą główką, a 
zawsze zamieniał z nią kilka upizejmych 
słów. Z biegiem czasu zaczął się starać o 
ije) względy. co na;wyraźniej irytowalo 
Jerzego Lecanu, z wydziału depozytów. 
NajwiGoczniej także darzył uczuciem u- 
roczą Sinionę i starania kolegi były mu 
nie na rękę, jakkolwiek mloda panna z 
jednakową pozorną obojęlaoscią ounusi- 
la się do obu panów, 

J odnia dzisiejszego animozja wyraź 
jła się jedynie w nieprzyjaznych spojrze- 
niach į uszczypliwej wymianie słów, lecz 
dziś, Jan-Marek, spotkawszy Simonę w 
|korytarzu biur wice-dyrekcji, błagał ją o 
wyznaczenie mu spolkania, ponieważ 
chciał z nią pomówić o rzeczach waż- 
nych. 

— Dlaczego nie powie pan zaraz, co 
ma mi pan zakomunikować? — zapytała 
ładna blondynka. 

— Za wiele osób tutaj się kręci. A 
więc dziś wieczorem, w restauracji Le- 
(granda... 

Wnahec tego, że chciała uciec. odmow 
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zawsze do tego | 


gdy spotkał ją w kuluarach bankowych. | 


Item stojący prawdopodobnie na cza- 
itach jakiś trzeci osobnik, który zauwa- 
lżywszy kalegów złodziejskich w nie 
Ibezpieczeństwie usiłował ich ratować. 
| Kula zraniła posterunkowego Kubiaka w 
liewą dłoń, przeb jając ją na wylot a na- 
|stępnie zadrasnęła prawą rękę powy” 
żej łokcia. 
23-letniego Brunona Wemcla i 20-letnie- 
go Wiktora Sikorę obu z Kępna. 
podejrzanego o strzelanie ujęto Czesła- 
|wa Zdanka również z Kępna. Wszys!- 
|k'ch trzech odstawiono do miejscowego 
więzienia sądowego. 


4 |. 

SITYCNU 
REYm— m z 
UWEJO Aronka. 
Czasami znowu zdarzało się, że trze- 
(ba było ów żywy towar przetrzymać 
parę dni w domu, w oczekiwaniu lepszej 
konjunktury i dlatego właśmie Aronek 
liwusiał drób swój trzymać na strychu. 
|Ptaszkom było tam nienajgorzej. bo ta* 
ka stupia gęś zadowolona jest w tych 
|erężkich czasach nawet z mieszkania na 
strychu, ale mniej byli zadowoleni loka- 
torzy domu. Wiedząc jednak. że Aronek 
ma 7-ro dzieci. że pracuje na nie i na żo= 
rę pozwalano mu na zmianę strychu na 
kitrnik. 

| wszystko było dobrze do czasu, kie 
dy to Aronck pokłócił się ze swą sasiad- 
ką Ryfką Mondszajn. Kłótnia była pie- 
kielną į zła sąsiadka, mściwa i bezlitos- 
na pobiegła na policję } opowiedziała. 
jak to Aronck na stryciu kurnik urzą 
dził. że to przecie nie wolno ; t. d. it. d. 

Przyszła policja, spisała protokał i o 
to wczoraj Sąd Powiatowy skazał A- 
tona Gjerszonowicza na 40 złotych grzy* 
wny lub 4 dni aresztu. 
Jerzy Krzecki. 
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aresztowano | z, 


Jako | 


| odszkodowania 


| Z Warszawy donoszą: 

Na środku jezdni u zbiegu Marszał- 
kowskiej i Alei Jerozolimskich jakaś mło 
da kobieta z dzieckiem na ręku. 

Twarz, pełna przerażenia. niepewne 
ruchy i biiąca z całej postaci bezradność 
znamionują, iż ruch uliczny  oszołomnił 
| odebrał orientacię. 
Jakiś sygna? samochodowy 
nieszczęśliwą w prawo, jakiś dzwonek 
pcha w lewo. 
| Chwila. nieopatrzne cofnięcie się do 
[tylu i przechodniom zamarła krew w 
żyłach. Kobieta znałazła się pod tram- 
| wajem. 
| W ostatnim Insiynktownym odruchu 
odrzuciła dziecko od siebie... Krótki zdła 
wiony krzyk. 
| Z pod kół wydobyto stygnące zwło- 
ki. 

Maleńki trzvletni chłopczyk rzuca 
się na ciało, wołając rozpaczliwie: Ma- 
mo! Mamo! 

Niczego więceł n'e umie powiedzieć 
ani jak się nazywa, ani gdzie micszka. 


Z Pabianic donoszą: 

Na zasadzie sprawozdania powiato- 
wa Kasa Chorych w Pabianicach w mie 
siącu ubiczłvm udzieliła ogółem 10.993 
porad. w tem 860 w Przychodni Prze- 
ciwgruźlczej. 

Niezdolnych do pracy w okresie spra 
wozdawczym było 439, wyjazdów 

do obłoażnie chorych 
1570. w gabinecie dentystvcznvm udzie= 
liono 3928 porad. wydano 112 par szkieł 
do oczu. pasów brzuśznvych, przepukii: 
nowych it. p. wvdano 28. protez zębów 
5. laboratorjum wykonało 853 badań, 
leczono i naświetlono promieniami rent- 
genowskiemi 361 osób, w szpitalu kaso- 


Piekarze prosząopomoc. 


Zmechanizowane warsztaty bez pieniędzy. 


Łódź, 16. 12. W lokalu kaliskiej Re- 
sursy Rzemieślnczej odbyła się dwu- 
dniowa konferencja wszystkich właści- 
cieli piekarń zmechanizowan. i niezme- 
chanizowanych, Udział w konferencji z 
ramien'a łódzkiej Izby Rzemieślniczej 
wzięli pp.: referent Kacenbocen oraz p. 
radca Zarzyck: | Qioldberg. Prezydium 
komfereneji stanowili p. Torcholski. prze 
wodniczący oraz pp. Łuszczak. FHerbich 
Fljasz, Łuczak Trzaskała I Neuhaus. 

W rezultacie dyskisyj zebrani u- 
chwal! jednorłośnie rezolucię w której 
zalecają Izbie Rzemieślniczej, aby wy- 
starała się u odnośnych władz o przyj- 
ście 

z materjalna pomocą 
tym właścicielóm piekarń, którzy w 
myśl rozporządzenia Ministerstwa 
Spraw Wewnętrznych  pośpieszyli się 
ze zmechaniżowańiem swych warszta: 
twó a których obecnie dotknął ciężki 
kryzvs materialny, 

Co się tvczy piekarń niezmechanizo- 
wanych. to zebranie uchwaliło. aby za- 
stosowano się śc'śle dô instytucyj w 
sprawie likwidacji nieodpowiednich pie- 
karń. przyczem Izba Rzemeślnicza wm 
na wsycząć starania ażeby w stosunku 
do piekarń, które odnow'adaią wyma- 
ean'om higieny oraz wymorom rozno- 
rządzenia Ministerstwa Spraw We- 
wnętrznych stosować 

faknatatej Iface ulei 


w aanse ~ Eas 
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nie wstrząsając głową, zatrzymał ją za 
rękę w cawili własnie, gdy Jerzy Lecauu 
ukazał się. wychodząc z korytarzą po- 
|przecznegy, 

— Proszę zostawić panią w spokcju, 
chamie jeden! — rzekł Lecanu. A gdy 
|Jan Marek nakazał mu nie wtrącać się 
do cudzych spraw i cofnąć swoje obelży 
we słowa, przeciwnik jego wymierzył mu 
policzek, na co Jan zaieagował uderze- 
niem pięści, Cios ten został odparty, a 
ruch bokserski powalił go na dywanik ko 
rytarza, 

— Dość, że w oczach Simony 
stracony — zakończył opowieść swą Jan 
Marek, — A co w tem wszystkiem caj- 
gorsze, że Jerzy jest niepozornym cher!a 
kiem. Tylko, że brał lekcje boksu... Z 


iestem 


dantom moim roześmiał się w nos.. Lecz 
nie dam mu za wygraną — zemsżczę się.. 
ja... 

— Mógłbyś także brać lekcje boksu, 
w żipelnej tajemnicy... A z chwilą, gdv 
| będziesz w formie, wyzwiesz swego prze' 
jciwnika 1 zkolei wymierzysz mu „knock- 


przewidziane przez powyższe 
rządzenie. 

W zakończewu konferencji prezes 
cechu piekarzy w Kaliszu p. Stępiński 
dziękował delegatom Izby Rzemieślni- 
jose za ich owocną pracę na terenie Ka- 
| sza, 


rozpo- 


Więcej pieniędzy nie mamy! 
ośw.adczają ojcowie m. Pabianic. 


Z Pabianic donoszą: 

W ubiegłym tygodniu Magistrat m 
Pabjanic zwolnił wszystkich bezrobot- 
nych z robót publicznych, ze wzglęau 
na całkowite 

wstrzymanie subsydiów 
ze skarbu państwa. Bezrobotni ci prze- 
szli obecnie Na zapomogi do Funduszu 
Bezrobocia. Część ich narazie jednak 


Magistrat walczy z chorobami zakaźnemi. 


Otwarcie nowego oddziału dla chorych. 


Łódź, 16 grudnia. W ostatnich cza- 
sach władze Zdrowotności Publicznej 
na terenie m. Łodzi zaobserwowały 
dość znaczny wzrost zachorowań na 
choroby zakaźne, jak płonicę 1 błonicę. 

W związku z powyższem Mawistrat 
postanowił przedłużyć funkcjonowanie 
drugiego oddziału dla chorych ną, płoni- 
cę w miejskim szpitalu powszechnym w 


Simoną, przed którą uzewnętrzniał swo- 
lją niższość, a obawiając się, że Lecanu, 
mając wolne pole działania, zdobędzie 
pierwszeństwo w sercu Simony. 

Po mozolnem redagowaniu przygoto- 
wał list, który Stow beż końca Za- 
pewniał w nim Simonę o swoich niezmien 
ych uczuciach i przepraszał ją za śmie- 
szne zajście w chwili, gdy miał wypowie- 


(dzieć słowa decydujące. Wyrażał nedżie | 
ję, że los dozwoli mu wkrótce na rozpo- | 


częcie rozmówy u punktu wyjścia. 

Gdy wkońcu AE ragg haia się przepi- | 
sać i wysłać ten list, Simona od dwóch 
tygodni z powodu nadwątlonego zdrowia 
lopuściła bank, Utrzymywano, że stan jej 
zdrowia budzi poważne obawy. Wobec 


a- [tego jednakże, że nie zwierzyła się niko- przykr 
wezwałem go na pojedynek, lecz sekur- mu, utrzymywano także złośliwie. że le- panu: 


karz bankowy udzielił jej urlopu „z u- 
przejmości”, 

Jan-Marek w międzyczasie ćwiczył 
się w boksie i robił tak szybkie postępy, 
że można już było pomyśleć wkrótce 0 
rewanżu, lecz Lecańu wlaśnie aen Fr) 


„powodów rodzinnych“ wyjechał na 


rzucā | 


Í 


out”. 


i vierę. 
— boskonsła myśl, Nie przyszło ra 


Koledzy, widząc korzystną zmianę w | 
te dotąa do głowy, |Janie-Marku, zacierali ręce na myśl o. 
Następnego dnia Jan-Marek zgłosił spotkaniu obu współzawodników. Nie o- 
się do szkoły boksu i rozpoczął trening. mieszkali urzedzić go o powrocie Jarze- 
(Zrausił się do surowego trybu życia bez go. | pewnego dnia Jan-Marek zobaczył 
alkol. lu, piwa i tytoniu. przy najsciślej- swego przeciwnika: byl blady, czarno t- 
sze: kif,enie į odpowiednie) giunastyce. |brany, a zaczerwienione jego oczy świad | 
vtr.cił tym sposobem swoją lekką tu- |czyły o przelanych łzach, 
szę, lesz uzyskał wspaniale mięśnie i do- Jadów postanowił czekać na nie 
skonałe zdrowie. Jedna tylko rzecz go go przed bankiem, o czem zawiadomił 
martwiła: nie miał odwagi, widzieć się z wszystkich kolegów — świadków daw= 


Kr.343 | 


za Śmierć żony. 


| 


i 


|Wie tylko, że wołają na niego „Adzio* 


i że jechał tn koleją. i 
Dziecko zabrano do sierocińca: Poli- 


|cja przez cały dzień pracówała nad usta 
|leniem osobowości zmarłej. która nie po 


Siadała przy sobie żadnych dokumen- 


tów. 


nina Rutkowska. 
żona fryzjera z Żyrardowa. 

Maiy Adeio odna!azł ojca. Ą 
|  Owdowiały Rutkowski, obarczony 
pięciorgiem dzieci w wicku od la 3 da 
|l4 wystąpił przez adw. E. Zaczyńskie* 
|gc na drogę procesu cywilnego przeciw 
|dyrekcii tramwajów miejskich wno 
sząc o odszkodowanie za Śmierć żony, 

Skarea powodówa wywodzi, iż Rat- 
kowski straciwszy gospodynię domu, 
musi na jej miejsce przyjąć płatną ko- 
biete do dzieci | zastepowanią im matki, 
|Wyn'esie to aż do dojścia wszystkich 
dzieci do pełnoletności 

23 tysiace zł. | 

Sprawa ta będzie roznatrywana przeą 


Wreszcie stwierdzono. że była to Ja 


wydział 11 cywilny Sądu Okręgowego | 


w Warszawie. 


10.993 porad w ciągu miesiąca 


udzieliła Kasa Chorych w Pabianicach. 


wym leczono 248 osób, wykonano 65 6: 


peracvj, w szpitalu miejskim leczono 44 
osoby. w szpitalach łódzkich = 22, w 


szpitalach dla umysłowo - chorych —9,. 


w sanatorium w Rabce — 13 i w Zako- 
panem — 15 osób. Recept wydano ogó- 
iom 20.285. Zasiłków pienieźnvch wy 


płacono na sumę zł. 37,883.29. groszy. | 


Wiec prawni wy A KLA 


w Konstantynowie. 


Łódź, 16 grudnia. W dniu wczoraj- 
szym w sali Związku Strzeleckiego w 
Konstantvnowie odbył się wieć sprawo= 
zdawczy BBWR. Na wiecu tym, który, 


zgrupował 
kilkaset osób 


|--A 
przemawiali pp.: Kurek, radny Osła 
szewski, kierównik miejscowej Kasy 
Chorvch Fornalski i delerat związku zas 
wodowego „Praca“ — Jóźwiak. r 


—— |; —— 


zapomóg nie otrzyma, co wprowadzi 


bezrobotnych w trudną sytuację życio- 


wą. Magistrat pabjanicki mimo, że na. 
roboty publiczne otrzymywał subsydia 
rządowe, wydał 2 własnych funduszó 

okołe 70.000 złotych, aby zatrudnić 
wszystkich najbardziej poszkodowanych 
bezrobotnych. 2 
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Radogoszczu i nadto uruchomić 
nowy oddział, 

dla którego zaangażowano specialnega 

lekarza. » $ 
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Ca do błonicy, tó Magistrat postano- 


wil wvasygnować komitetowi walki 
tą chorobą zakaźną kwotę 1.500 zlotych 
na prowadzenie akcyj ochrontych szcze 


pień przeciwbłoniczych. 


|niejszej porażki, gdy ku zdumieniu sw 
„mu odebrał kartkę od Jerzego proszące 
igo go o spotkanie. lóż”; 
— Zwächał coś i 
pogodzić — zadiwił 
jąc mu spotkanie na tarasie pobliskiej ka 
wiarni. TE 
Wysmukły w swym zapiętym plasze 
czu, z twardem wejrzeniem i potężnemí 
pięściami. uk 
ña Jerze 
W pobliżu, o jakie dzies 


ragnie się ze mną 


EA 
Gavlen naznąacžąa 


i 


ięć kroków, | 


> a 


| 


rytemi w kieszeniach, czekał 
pe 


$ 


czekało kilkunastu urzędników banku, 


ciekawych widowiska dramatu, 
Lecanu zbliżył się do kolegi. Zdra 
wielkie zmartwienie. 
— Panie G 


Ši 


w Mentonie, gdzie leczyła się na gruźlicą 
riestety już nieuleczalną. Byla moją nas 
rzeczoną, gdy stąd wyjeżdżala i wziąłem 
z nią ślub „in extremis“. Dła powodów na. 
tury rodzinnej, których tłumaczyć nie 


ie Gonvieux, — rzekł, — mam 
wiadomość do zakomunikowania 


po. 
dzat | 


mona zmarła przeszlego piątka 


" 
| 


j 
, 
a 


chcieliśmy. rzecz całą trzymaliśmy w ta- z" 


jemnicy ; to było przyczyną przykrego 
zajścia, z powodu którego wyraża.a panu 
dziś swoie ubolewanie. Moja biedna Simo 
na, która miała wiele szacunku dla 
wzięła odemnie obietnicę, że pogor'zę się 
z panem. Panie Ganvieux, szczerze ża: 
łuję wszystkiego, co zaszło. + 
chaczem, z osłupieniem ujrzeli, jak ob 
młodaż ludzie ze łzami uścisnęli się 
Ch L 


Tłum. L. M. 


pana, 


Koledzy bankowi, zbliżywszy się ch 


b 


PRE 


Gwizdek w ustach herszta. 


Nowy rekord amerykańskich bandytów. 


Publiczność wielkiego młasta amery- 

ńskicgo, New Jersey, była w tych 
dniach biernym świadkiem zdarzenia. 
którego zrazu nie rozumiała, a któremu 
się przypatrywała, jak mistrzowsko wy 
reżyserowanemu 

widowisku teatralnemu. 

Mianowicie o godzinie 8 wieczorem. 
w chwili, gdy ruch uliczny jest najwięk- 
szy, a miasto zalewają potoki światła, 
przed gmach tamtejszego Banku Naro- 
dowego zajechał samochód. Na sygnał 
gwizdkiem wyskoczyło z niego dziewię: 
ciu ludzi. Ośmiu z nich było uzbrojo- 
nych w rewolwery, a jeden w lekki ka- 
rabin maszynowy. Podzielili się oni na 
dwie grupy. jedna część, złożona z czte- 
rech ludzi pozostała na ulicy, zatrzyma” 
ła ruch uliczny, oświadczając, że opodal 
zdarzył się wypadek i że policja odwo- 
łała się do pomocy cywilnej ludności. 

Po obu stronach gmachu utworzyły 
śię formalne zatory publiczności, a tym- 
| czasem część druga, złożona z pięciu lu- 
dzi, wbiegła 
4 do wnętrza banku. 

Randvci natknęli się najpierw na 
tłum interesantów. Rozległ się drugi gwi 
zdek Dwu bandvtów odłączyło się od 


= 


ZA 


_ piątki. kazało się publiczności odwrócić | 


do ściany | podnieść ręce w górę, a trzej 
pomknęli do dalszych sal banku, gdzie 
` się odbywało właśnie posiedzenie dyrek 
torów. którzy podobnie jak publiczność, 
= znaleźli się w mgnieniu oka twarzami 
"do ściany I z podniesionemi rękami. 
astępnie odgłos gwizdka powtarzał 
Mię raz po raz. Bandvci bez słowa, jak 
dobrze nakręcone automaty, dokonali re 
Jay banku. W kasie ogniotrwałej nie 
znaleźli nic, ale z biurka kasjera zabrali 
przeszło 
20 tysięcy dolarów, 
w paczkach nowiutkich banknotów I wy 
_ biegli na zewnatrz. 
__ Rabunku dokonano w cztery minuty. 
Rozleyło się ostatnie, dziesiąte gwizdnię 
cie. Bandyci zajęli miejsce w >zromnvm 
samochodzie i ruszyli z miejsca szalo- 
nym pedem. 

Dopiero daleko za mastem samo- 
chód zatrzymał się na widok trzech 
mniejszych samochodów. stojących pod 
pełnym gazem. Na sygnał gwizdka ban- 
dyci opuścili wielką maszyvię, którą, jak 

| się okazało, ukradli dzień przedtem, 


wsiedli w trzy mniejsze samochody i roz 
jechali się w rozmaite strony. 

Wszystko to odbyło się przed przy- 

_ byciem policji, gdyż bandyci odcrągnęli 


| OSTATNIA PIE 


ja w sprytny sposób. podpalając przed 
uapadem pewien skład farb, 
w odległości pół kilometra od gmachu 


bankowego. 


ZNAKOMITE DETEKTORY | 
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DO NABYCIA! 
Radio—Reicher, Piotrkowska 142 
H, Gotlibowski, Zgierska 30-a 

Radio—Lloyd, Prze azd 8 
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„Krói“ Jan IV w ambasadzie polskiej 
w Waszyngtonie, 


Pretendent do koronv królów pol- 
skich, głośny „król“ Zvgmunt IV, ma 
nowego rywala, a tym razem w osobie | 
Hieronima Polkowskiezo. emigranta pol 


Król Jerzy niech żyje sto lat... 


IDEALNY NASTĘPCA TRONU. 


Ksizżą Walji nie lubi oficjalnych przylęć dworskich. 


Pisma paryskie zajmują się znowu |znienacka. Chętnie wymyka się z Anglii Francji, gdyż mieszkań 


losami angiels 


iego następcy tronu, księ- 
cia Wajji. w 


Skoro miast upragnionego potomka | 
płci męskiej, przyniesiono księciu Yorku | 
mniej upragnioną córeczkę, damy dworu 
i marszałkowie jęli szeptać po kątach: 
Teraz klamka zapadła. Książe | 
Walji będzie 

musiał się ożenić... 

Podobno książę Walji obiecał rodzi- | 
nie, że się ożeni tylko w tym wypadku, 
|gdy księżna Yorku urodzi córkę. Inaczej 
nie — gdyż woli odstąpić prawo do tto- 
nu swemu siostrzeńcowi. Ale siostrzeniec 
nie zjawił się. Cóż więc ma począć bied- 
ny królewicz.. Chyba się ożenić. 

Nikt atoli w to nie wierzy. 
Walji ma opinię 

wroga malżeństwa. 

Ale w Anglji ludzie nietylko zadają so 
|bje pytanie: — czy książę wstąpi w 
świecki małżeńskie, lecz zastanawiają się 
nad tem — czy „wogóle pragnie rządzić. 
Wiadomo przecie, że książę Walji nie 
lubi oficjalnych przyjęć dworskich, uro- 
czystości, organizowanych przez mi- 
strzów protokułu, wogóle wszystkie4o, 
co wchodzi w zakres królewskiego za- 
wodu. To też stara się zawsze uchylać 
| się od ntdnych obowiązków, 
IWszak w wielu wypadkach, gdy książę 
Walii powinien był sam brać udział w o- 
ficjalnych występach zagranicą. zastępo- 
(wat go trzeci eyn królewski, książę Glou 
|cester, również kawaler, alba książę Yor 
ku, który ponad wszystko „ceni spokój 
miły” į życie domowe, Książę Walji po 
dróżuje zazwyczaj, dla własnej przytem= 
ności, nie incognito, ale też nie oficjalnie. 
Ma specjalne upodobanie do eskapad, or- 
fani "wanych ad hoc, bez uprzedzen!'a. 


SN ARTYSTKI. 


Książę 


| 


| Zamach samobójczy na Scenie. 


A _ Podczas przedstawienia operetki Le-|swoją w drugim akcie odśpiewała le- ;|ono na 400 miljonów, zwiększyła się mi 
mara; „Paganini“, wydarzył się w tea-,dwie mogąc- utrzymać się na nogach. įmo bardzo poważnego ubytku w okre- 


trze miejskim w Koszycach wypadek. 

który wśród publiczności teatralnej wy- 

wołał wstrząsające wrażenie, 

> a. 

piękna diva oneretkowa, 

 fFarmi Fnzelmeier. grająca w tej operet. 
ce główną rolę kobiecą. nagle, podczas 
drugiego aktu, gdy śpiewała pieśń swo- 
ją. runeła na ziemię. 

= Natvchm'ast spitszczono kurtynę. a 

za chwilę wyszedł przed rampę reży- 
ser | oznajmił że z powodu nagłej chy 
roby panny Envelme'er przedstawienie 
zostałe zawieszone. 
miedzyczasie lekarz teatraliy 

_ stwierdził u panny Enzelmeier 

l zatrucie weronalem, 

_ Przed wejściem na scenę w drugim ak 

_ cie zaźvła w garderobie truciznę. Pieśń 
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| ARTUR MILLS. Przedruk wzbroniony. 


MLIAIROWY PAJAN 


|. — Bo... bo... — wyjąkała z zaklopo- 
łaniem — nie wszyscy ludzie uznają 
artystki i... i... 

= — Numsens! — przerwał 
Każe dodać trzecie nakrycie. 


ROZDZIAŁ XVL 


= Pomimo przyjacielskich zapewnień 

Juli i uśmicchów Ninon. obiad odbvł się 
w atmosierze przymusu. Denis nie ro- 
__ zumiał tego przymusu. lecz czuł. że był 
mn wina Julii. Piekna kobieta była — 


autoryzowany, 


zdenerwowana i nieswoja. Trudno było 


przypuścić, aby powodowała nią za- 
zdrość. Nigdy go przecież nie kochała. 
Nigdy się nie liczyła z jego uczuciami. 
Nie mowła się też obawiać rywalizacji. 
20 się tyczyło urody. Julja bvła piękna. 
szegn nie można było powiedzieć o Ni- 
non której urok polegał na żywych o- 
 2zach dołeczku w brodzie i trochę dzie- 
innych rysach gamine. 
" wł tak zdenerwowany przykrym 
nastrojem obiadu. że aby go złagodzić. 
_ dopuści się rzadkiego wykroczenia 
R Żyje swoim zasadom i zaczął mó 
= wić o swojej pracy. Opisał posąg. wra- 


i 


4 


= żenie, jakiego doznał, gdy w Światyni 


Denis. — 


Wreszcie straciła przytomność. 

W stanie bardzo groźnym odwiezio* 
no pannę Engelmeier do szpitala. Jest 
tylko staba nadzieja utrzymania jej przy 
życiu. 

W liście, który znalazły koleżanki w 
garderobie. żegna się panna Engelmeier 
z dyrekcją teatru, z kolegami | rodziną 
przyczem lako powód samobójstwa po- 
daje nieszczęśliwa miłość. 

Jak się teraz okazuje. panna Enee!- 
meier nawiązała przed rokiem stosunek 
z pewnym oficerem z arystokratvcznej 
rodziny. który stacjonowanv bv? w Ko- 
szycach. (idv rodzina owego oficera do 
wiedziała się o tvm stosunku. wpłynę!a 
na to. żeby co przenieśli. Od nieco zas 
nadszedł do panny Enxzelmeier list, że 
musi z ma zerwać. 


lzapadł zmrok, wyrzuty sumienia, gdy u” 
świadomi! sobie, że stworzył pogańskie- 
iwo bałwana i spotkanie z kapłanem. 

— Pokaże nam pan ten posąg ? —za- 
pytała Ninon. 

|  —Alcż naturalnie. Poproszę de Grig 
inona © motorówkę na jutro |... 

— Jutro będę miała cały dzień próby 
i zresztą — — 

Denis  zmarszczył ostrzegawcza 
brwi i Ninon urwała. Nie uszło to wszak 
że uwagi Julji. 

— | zresztą co? — zapytała. 

— Myślę, że jutro świątynia będzie 
zamknięta. z powodu przygotowań do 
uroczystości. 

Myorę nie powiedział Julji o ostat- 
niem ostrzeżeniu tongu, Czekał na zoba- 
czenie się z cesarzem. 

— Jako autor dzieła, masz chyba pra 
wo jechać tam o każdej porze. 

— A może jeszcze dziś wieczorem? 
Taka piękna, księżycowa noc — zapro- 
ponowała Ninon. 

— [o jedźcie we dwoje; Ja jestem 
zmęczona i pójdę się położyć — rzekła 
Julja. 

— Nie pojedziesz z nami? 

Potrząsnęła głową. 

— Nie mogę. 

— Nie wiem. skądby wziąć motorów 
kę — rzekł Denis. — Nie chciałbym pro- 
sić de Grignona... a 

— Lepićj go nie prosić. Hotel ma swo 
ja wycieczkową motorówkę. Mówił g0- 
spodarz. 

— Zapytam -— rzekł młody człowiek 
i skinąwszv na kelnera. zapytał. czyby 
me mógł pomówić z właścicielem, 


nadmorskiego  letniska 
położonego na brzega. 


do czarującego 
Le Touquet, 


KRESIMIR BORANOWIC 


dyrektor opery zagrzebskiej, który przybywa do 
Warszawy na koncert muzyki jugosłowiańskiej) 
mający się odbyć w dniu 19 b. m, 


00 milionów (kińczyków. 


Liczne wojny nie powstrzy- 
mały przyrostu lucności. 


Według ostatnich danych statystycz 
nych. jakle nadeszły z Szanghaju, a spo 
rządzonych przez chińskie ministerstwo 
spraw wewhętrznych liczba ludności re 
publiki chińskiej, którą dotychczas okreś 


sie wojny domowej i klęski głodowej o 
kifkadziesiąt milionów 1 
dosiega 500 milłonów. 

Sprawozdania. jakie nadeszły z po- 
szczególnych prowincyj Chin. za wyjąt- 
kiem Monrolil | Tybetu dowodzą, że 
wona. klęska lodowa. bandytyzm | ka 
tastrofy żywiołowe. w ostatnich latach 
bardzo liczne. nie powstrzymały natu- 
ralnero przyrostu ludności państwa Żół- 
tego Smoka. 

Spisy ludności prowinevi: Kwantunę. 
Llanon'ne, Fuklen. Czekłang. Ankwej. 
Hopef Klanesu Szantune. Huneh, Kwe! 
szan I Sinklang wykazały liczbę miesz- 
kańców przekraczaląc 250 millionów 
M'n'sterstwo wysnneło stad wniosek że 
ogólna Rezba mieszkańców Chin bliska 
iest granicy 500 miljonowel. 


Ruzmowa miała pomyślny skutek. — 
Okazało się, że wieczorne wycieczki go 
sci na Rzekę Zapachów były na porząd- 
ku dziennym. Gospodarz zapvtał, czy 
chcą jechać do jakiegoś określonego miej 
sca. 

— Nie — odpowiedziała Ninon. — |- 
dzie nam tylko o spacer. Za godzinę bę- 
dziemv zpowrotem. 

— Może się jednak namyślisz? — 
zwrócił się Denis do Julji. 

— Nie. 

Zachowanie jej napełniło go niepoko* 
3m. Miała zacięte usta w sposób, jakie- 
go dotąd nie zaobserwował. Lecz myśl, 
że w ten dziwny humor wprawiło ją 
przybycie Ninon, wydała mu się w tej 
chwili niedorzeczna. 

— Co ci jest. Julia? Głowa cię boli? 

— Nie. Nic mi nie Jest. No, zabieraj 
się teraz ze swoją Francuzeczką i zo- 
staw mnie w spokoju. Powinniście mieć 
miłą przejażdżkę, bo wieczór cudowny. 
Wyidę na taras i zobaczę, jak będziecie 
odbijali; tvlko nie zacznij z nią odrazu 
ilirtować. Poczekaj, aż się oddalicie, ty 
niewierny chłopcze! - 

Roześmiała się | Denis uspokofony 
pomyślał, że posądzanie jej o zazdrość, 
hyło z jego strony zarozumiałością. 

Julja siedziała na tarasie, słuchając 
warkotu odpływaiącej motorówki Nie 
czuła zazdrości. Przeciwnie. Odjazd mło 
dej pary był jej w tej chwili ogromnie 
na rękę. Powzięła plan. którezóby Denis 
nie aprobował. Była tego pewna. Posta 
nowiła bowiem ni mniej ni więcej tylko 
iść do de CGirixnona i rozprawiś sie z nim 
ną własna reké 


tej modnej pla- 

ży przywykli już do odwiedzin księcia 

i nie zakłócającego spokoju 
nietaktownemi zaczepkami. 

W Le Touquet spotyka książę Walji 
starych znajomych, angielskich arystokra 
tów, którzy spędzają tam letnie miesiące 
w typowych „homeach* angielskich, 

Przyszły król Anglii jest przedewszy- 
stklem sportsmenem. Namiętnie lubi po- 
lowanie, jazdę konną lotnictwo i wiżelkio 
gry na powietrzu W najbliższym czasie 
zamierza on udać się do Ameryki połu- 
dniowej. by odnowić wspomnienia z po- 
bytu wśród „gauchosów Urugwaju. 

Jeden z owych dzikósów, ulubieniec 
kstęcia namawiał go, bv pozostał na zaw- 
sze wśród prostych. szczerych ludzi w 
dalekim Urugwaju. 

— ŻZostałbym się z rozkoszą — od- 
parł książę Walji — ale coby na to po- 
wiedział ojciec... 

Gdy mu się da we znak! dworska ety- 
kieta, ucieka książę Walji do swojej po- 
siadłości w Kanadzie i tam wiedzie 

żywot prostego osadnika, 
Zmarły niedawno książę Northhum- 
berland uważał księcia Walji za wzór kró 
lewicza. 

— On jest poprostu idealnym następ 
cą tronu. Król Jerzy powinien żyć sto 
lat, żeby nasz Jerzy mógł być całeżycie 
następcą tronu. 

Jednakże „starokawalerstwo” księcia 
sprawia jego rodzinie wiele troski. 
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Film polskiej 


skiego, zamieszkującego w San FM 


SCO. 


Oficer z czerwonym parasolem 


W tych dniach przed zinuch amissi 


dy polskiej w Waszyngtonie zju 


4 


~i 


dzącej publiczności. wysia 
w sile wieku, ubrany w muwulur pis 


g. oficera, z star:świecka szablą BM" 


boku i olbrzymim 
czerwonym parasolem 
4 racha. 
Frzed ambasaca 
gapiów, ale przys /sz niż straci Kui 
ansu. Podkręcaj2 sumiustcy” 


utworzy? się MD 


ELU. vj 


p s M 2 
dasna i wspani. u r "ra uszedł dumiga. 
trza, napełniając cały gmach przerweję 


wym szczękiem swej szabli. Służbę HE 
łującą go powstrzymać, odprawił das 
nym ruchem ręki i wstąpił na sQl 
Znalazłszy się przed obliczem radcy 
basady, p. Łebkowskiego, oświadczy 
niezmąconym spokojem, iż jest 
królem Polski, Janem IV 

i żąda od „swojej“ 
specjalnego okrętu, umożliwiającego Mi 


ambasady wyde7 ; 


powrót do ojczyzny z wszystkiemu a 


norami. „bl 

— Proszę również zawiadomić mj 

mego kraju — oświadczył Jan IV 4, 

na powitanie mego okrętu wyjechal 

Gdyni 100 pancerników i wyleciało. 
500 samolotów. 


Lal 


Niechaj dzień mego przyjazdu będ 


świętem dla wszystkich Polaków. Ff 
szę dopilnować, aby wszędzie bity dii 
ny kościelne i powiewały chorągwie?) 
rodowe. - 4 
Radca Łebkowski włdząc, że ma 
czynienia z człowiekiem niepoczytaliy 
porozumiał się telefonicznie z wła 


« przybyła, po kilku minutach policja Ślepy 


prowadza „monarchę“ do domu wii- 
w. | 

„ Jak się okazało, niedoszły król pm 
kilku miesiącami 


$; 


Czer 


29 
en 


uciekł ze szpitala 
w San Prancisco, uważając, że t 
ne fo w zamknięciu leży w interaj 
pewnych monarchów europejskich, o% 
hajacych na koronę polską. Í 
Pozostaje jednak tajemnicą, lak 
sposobem uciekinier, nie posiadając M Dzie 
niędzy, przedostał się do odległego Wficię 
szyngtonit. neesi 
iotyc: 


arystokracji. jv 


Aleksander hr. Skrzyński w roli... bandyty. nuje 


Największą sensacją filmową jest film 
zrealizowany przez Alfreda hr. Połoc- 
klefo w Łańcucie. 

Niebylejaki to film.. W rolach akto- 
rów filmowych występuje cała arystokra 
cja polska — Potoccy, Czartoryscy, Ra- 
dziwiłłowie, Tarnowscy. 

To najciekawsze, że jest to film de- 
tektywno-sensacyjny. Scenarjusz, ułożo- 
ny przez Allreda hr. Potockiego. móg!by 
śmiało konkurować z filmami Harry Pee 
la i Eddie Polo. 

Pierwsza scena przedstawia zebranie 
towarzyskie na 

zamku łańcuckim, 

Na pierwszym planie siedzi stara hra 
bina Potocka z Krzeszowic we wspania- 
łym naszyjniku z pereł. 

Naszyjnik ten w tajemniczych okolicz 
nościach ginie. Rozpoczyna się niesamo- 
wity pościg za bandytą, który porwał sta- 
ry klejnot rodzinny. Emocjonujący pościg 
trwa przez kilka aktów. ; 

Emocję zaś zwiększa fakt, że rolę ban 


Innego wyjścia nie miała, Administra 
tor generalny unikał jej starannie przez 
cały tydzień i teraz faktycznie wydalał 
z miasta pod pretekstem pogańskich u- 
roczystości. Na tę myśl ogarniała ją 
wściekłość. 

Patrząc na oświetloną księżycem rze 
kę, zobaczyła, że motorówka znikła na 
zakręcie. Miała przed sobą przynaj- 
mniej dwie godziny  rozporządzalnego 
czasu Wstała, przeszła przez werandę 
i zeszła po schodach na ulicę. Biała bra- 
ma rezydencji administratora generalne- 
go jaśmała w odległości najwyżej stu 
kroków. Wiedziała, że bramy tej strzegł 
szydlwach, ale wiedziała również, że w 
kolonji francuskiej żaden szyldwach nie 
przeszkodzi mlodej | pięknej kobiecie 
wejść nocą do domu jego pana. Było to 
wielkie ryzyko. Idąc do swego byłegu 
wiclbiciecla o tel godzinie, zdawała się 
zupełnie na jego laskę i niełaskę. Ale nie 
było rady. Pocieszała się tylko myślą. 
że pomimo wszystko, był on z urodze- 
nia dżentelmanem. Minęła szyldwacha 
niezatrzymana i podążyła długim ciem- 
nym podjazdem. Kolana jej drżały i ser- 
ce biło przyśpieszonem tempem. 

Drzwi stały otworem, ukazując wnę: 
trze jasno oświetlonego, dużego, puste- 
go hallu. Nie było widać am dzwonka. 
əni nikogo ze służby. Jdlja weszła po 
trzech stopniach i zawahała się. Wejść 
do domu mężczyzny nieproszonej i nie- 
anonsowanej jest bądź co bądź śmiałym 
czynem. Z głębi mieszkania nie docho- 
dziły żadne najsłabsze nawet odgłosy. 
Mógł nie być w domu! Nagle w górze 
stuknełv otwarta i zaraz zamknieta 


R c 
dyty gra nie kto inny, jak Aleksandef % jy ( 
SI x W pościgu bierze udział Pic- 5 
cja. Że jednak trudno było znaleźć m% 
dury polskie. młodzi arystokraci popi Ë 
bierali się w mundury 3 


środę 500 złotych, | 
Filmu tego, niestety, nie zobac be 
na ekranach łódzkich. Szersza publigk_> , 
ność kinowa nie będzie miała sposobt” odbę 
ci przekonać się, czy hr. Skrzyński I$ (~) 
tone konkurentem Harry Feela i ŚRegr, 
siężniczka Czartoryska ma tyle wd”dństw 
ku, co Marysia Malicka... SDE 
Film ten był wyświetlany jedynie (tja w 
ekranie w pałacu łańcuckim. e 


xx— 


drzwi i rozległ się odgłos kroków. NP 
koło ballu biegła galerja. Ktoś schoo% 
z niej po schodach do hallu. 

W parę chwil później ujrzała Anná 
tę, sądząc z bogatego stroju, urzędi” 
dworskiego. Na jej widok stanął 
wryty. Spojrzenie jego skośnych 0% 
przeszyło ją chłodnym dreszczem. 

— Czy baron de Grignon jest w% 
mu? — zapytała. 4 

Krajowiec nie odpowiedział, nie PERM 
stając wpatrywać się w nią dziwi 
wzrokiem. Naturalnie nie rozumiał PE 
nie ani słowa z żadnego europejski 
języka, ale dlaczego patrzył na nią 2" 
ką odrazą — wyraźną odrazą? J 

Spróbowała języka niemych, - wS 
zując na galerję, z której zeszedł, SKUM K: 
ułową. Ponieważ nie było służby, ŚR. 
wee jej nic innego, jak iść iiw 
me f. 

Poszła ku klatce schodowej, Anna% 
ta cofnął się, ogarniając swoje szaty: 
le nie zaprotestował. ~ | 
Pewnie myśli, że tc jakaś pd j 
rzana wizyta, do której mu nic, ale MTY 
nawidzi widoku chrześcijańskiej twaf je waj 
— pomyślała Julja, gdv na uprzejme Sq, Uih 
nienie odpowiedział tem samem 4 
spojrzeniem. , 

Weszła na galerję. W powietrz gł 
nosiła się dziwna, ostra woń. Julja gy 
znała zapachu opjum. ale pomyślał: + 
to musiało być to. A więc baron na 
tyzowal się i w domu! No, hy} pat“ 
siebie i Hue, i 


raniji 


(WEW prasie zagranicznej ukazały się o- 
anio wiadomości, że Szwedzki Związek 
iMęsejowy postanowił zgłosić swą druży- 
iiA feprezentacyjną do 
m tegorocznych mistrzostw świata. 
Me — jak wiadomo — roześrane z0- 
“a w Krynicy między 1 a 8 lutego 
"PI roku. 
ZHL cotychczas nie otrzymał oficjal 
b potwierdzenia tej pogłoski. gdyby 
Mak okazała się ona prawdziwą, Kry- 
A ujrzałaby po raz pierwszv niestartu 
Melo od sześciu lat w mistrzostwach 
„1 europejskiego mistrza olimpijskie- 
Ad z 1928 roku, znakomitą drużynę 
ą. Reprezentacja Szwecji wybie- 
jest z obszernego rezerwuaru dobo- 
Wych graczy wśród których specjalną 
ikę posiadają zawodnicy klubu Gocta 
bekholm), uważanego przez Malecz- 
if Za najlepszy zespół Europy. 
m Jednocześnie Federatia Romana de 
Orturi de larna, opiekująca się, wszyst 
Mi sportami zimowemi w Rumunji, — 
gosiła na mistrzostwa swą 
) reprezentację hokejową. 
pfTunNja w świecie hokeistów stanowi 
, Miką niewiadomą, ponieważ nie ucze- 
| Rap dotychczas ani razu w mistrzo 
die RC 


świata | rozegrała mało spotkań 
Adzynarodowych. Ostoją hokeju rumuń 
„rf go jest Bukareszt, 


JNAJWAŹNIEJSZE D 


przyszłego sezonu kolarskiego. 


JU, | 
dz ZPTK. ustalił następujące daty przy- 
ja í tgo sezonu kolarskiego: 2l-go czerw 
EE szosowe mistrzostwa województw 
czerwca — torowe mistrzostwa Pol 

K 29 czerwca — torowe długodystan: 

e mistrzostwa Polski 50 klm.; 12:g0 

i — szosowe mistrzostwo Polsk! 200 


d Dobra lok 


: wśród mocarstw 


c PĄ Dzienniki szwedzkie ogłaszają klasy 
,Wdłację państw według tegorocznych 
Kcesów miedzynarodowych w lekkiej 
letyce. Statystyka jest 
| naogół obiektywna 
Możnaby zaledwie sprzeczać się w 
i] o drugorzedne szczeróty. Polska 
Amuje wedlug tej klasyfikach jedena- 
' miejsce na 22 państwa | wyprzedza 
In Czechosłowację. Danię, Rosię. Au 
Te Szwałcarię, Beleję ditd. 
Wa |) Niemcy 1677.5 pkt. 2) Finlandia 
POR25 pkt., 3) Szwecja 837 pkt.. 4) An- 
M 843 pkt.. 5) Francia 550 pkt., 6) Wę: 


(i 


Co oT SPORT E 2 
ajwspanialsza impreza 


w dziejach hokeja Światowego. 


Zgłoszenia Szwecji, Rumunji i ocze- 
kiwany udział Stanów Zjednoczonych A. 


szczęściem wybrał rok przedolimpijski 
dla zorganizowania pierwszych w Polsce 
mistrzostw świata, Wszystkie kraje, któ- 
|re w sporcie tym mają coś do powiedze- 
nia, pragną na terenie Krynicy zmierzyć 


w szansach w Lake Placid. Zręczne posu 
|nięcie PZHL rozwinęło turniej kryniski 
|du 1ozmiarów najwspanialszej imprezy w 
| dzieciach liokeja światowego 


Kto nie mial szczęścia 
w lidze i do Kogo? 


Jeżeli przejrzymy tegoroczne wyniki 
|ligowe, to zobaczymy, że niektóre kluby 
wybitnie nie miały szczęścia do 
kilku rywali, 

|nie zdobywając an! jednej bramki w obu 
spotkaniach. ŁKS nie zdobył żadnej brum 
|ki w meczach z Cracovią i Wisłą, Pogoń 
|— w meczach z Cracovią, Garbarnią i 
|Czarnymi, Warszawianka — Z Legią, 
Czerni z Polonją i ŁTSŚG, a ŁTSG — z Le 
| Sia i Czarnymi. 


| 


— 


ij yy 


ŻA 
42 


2 


Ikim.; 26 lipca — 2 sierpnia — wyścigi 
|do morza Polskiego (Warszawa — Gdy- 
wa): 23 sierpnia — 6 września — bicy 
dookoła Polski: 6 września — zawody 
Grużynowe o mistrzostwo Polski na tr 
rze; 13 września — bicg na przełaj o mi 
strzostwo Polski. 


aia Polski 


lekkoatletfycznych. 


ery 456 pkt, 7) Norwegja 337 pkt, 5) 
Włochy 3315 pkt, 9) Holandja 204 pkt. 
10) Irlandia 160 pkt. 
11) Polska 137,5 pkt., 

12) Danja 123,5 pkt.. 13) Czechosłowa- 
cja 1165 pkt., 14) Rosta Sowiecka 109.5 
pkt.. 15) Austria 97.5 pkt.. 16) Estonia 91 
pkt., 17) Łotwa 58.5 pkt.. 18) Grecja 46 
pkt. 19) Szwa!caria 135 pkt., 20) Rumu- 
nia 9 pkt.. 21) Belria 85 pkt.. 22) Juzo' 
sławia 45 pkt.. Hiszpania. Butcaria, Li- 
twa, Turcja nie są wcale sklasyfikowa- 
ne. : 


«Sport w kilku słowach. 


T (—| Pertraktacje Łódzki: '» Związku 
My Fongowego z czołowyr? ping-ponfi- 
Ani świata Barna i Szabad szem zosta 
je f już pomyślnie zakończone. Doskonali 
e fracze przyjeżdżają do Łodzi na dzień 
4 26 grudnia przyczem pierwszego dnia 
| Pi bedą z reprezentacją Łodzi, drugie- 
b Pz mistrzem Łodzi Hasmoneą. Mecze 
be odbędą się w sali Gimn. Ni miech lego, 
174.(—) Polska reprezentacja bokserska 
Tegra następujące spotkania między- 
istwowe: styczeń: Polska — Czechosło 
cja w Warszawie, luty: Polska — Au- 
ie Tia w Katowicach, kwiecień: Polska — 
femcy w Magdeburgu, czerwec; Polska 
| Włochy w Katowicach Projektowane 
również spotkanie z Ameryką 
(--) Polski Związek Bokserski wyzna 
następujące spotkania o mistrzos- 
WO drużynowe Polski między mistrzami 
1odszczególnych okręgów: w Łodzi War- 
f (Poznań) — IKP, w Warszawie Polo- 
He — BKS. Zwycięzcy tych spotkań zmie 


| PR w styczniu. : 
o (—) Nadchodząca  przedźwiątec”na 
fdziela nie przyniesie Łodzi ani iedrej 


yG 


d 


y 
iñe są jedynie spotkania w grach soo 
Mych oraz bokserskie lokalnych prze- 
Wiwników. Piłkarze łódzcy całkowicie już 
pó Bończyli sezon sportowy. 

14 A 4 1.1 


ze "ZTCTZ" BEZ r e 


TEATR MIEJSKI. 


413 


Idfier": dziś. wtorek I środa. Ceny zniżone 


sobotę bremiera sztuki D. Mereżkowsk'€- 
W Car Pawet I". 
TEATR KAMERALNY. 


ai W zwiazku z kryzysem gospodarczym. k'e- 


PG 


22%vch od 50 gr, do 4zl. a wiec: dziś „Fota, 
JĄ: Jutro „lekkmyślna siostra“; w czwartek 
Mylety płomień”, 

nbienica publiczności łódzkiej Stefźnia Jnr- 
ška bózvskana została przez Teatr Kamera! 
ję Wystani wkrótce w najnowszej sztuce Mol- 
„Dobra wróżka” - 


| TEATR POPULARNY. 

z) zis i jutro „Mira Efros" 

czwartek premiera alośnego melodramatu 
Vkańskiego ze śpiewami i tańcami „Broad 


aA 


Bilety do nabvcia w kasie Teatru Popularne 
5 po poł. do 9 wieczór. 


Dzis 
Dzię 


IEISZY ODCZYT PITIGRILLTEGO. 
w 


odbedzie sie 


two duje cyk! przedstawień po cenach na) 


i QO rrodowa 18. od godz. 10 rano do I w pol. fy 


sali Filharmonii odczyt 


(—) W sprawie meczu Ruch — War- 
szawianka wpłynął protest do zarządu 
Ligi, złożony przez Ruch, który prosi wła 
|dze ligowe o utrzymanie pierwotnego wy 
jniku i unieważnienie uchwały Wydziału 
Gier i Dyscypliny, Ponieważ i Warsza- 
wiance zależy obecnie na tem. by do me- 
czu tego nie doszło, protest Ruchu ma 
szanse powodzenia, 


Sonia Henie w Wiedniu. 


Łyżwizrszka czarodziejka. 


|  Łyżwiarka czarodziejka, mistrzyni 
|świata w jeździe figurowej 17-letnia So- 
nia Henie (Norwegja), przybyła wczoraj 
|do Wiednia celem wzięcia udziału w mię 
|dzynarodowym pokazie łyżwiarskim. 

` Jednocześnie rozegrany zostanie me-z 
hokejowy między uniwersytetem Cambrid 
|fe a WEW (Wiedeń). 


| 


swe siły w finale. Mecze te odbędą | WUEUUEEWNYANWNANNAYNZOCZUZESZETOM | 


| ODPOWIEDZI REDAKCJI. 


Firma Szulc í S-ka, Sprostowania w 
niejszej imprezy sportowej. $Spożzie- |sprawie artykułu „Nie kupujcie tęrmosów 


w firmie P. Szule i S-ka, Andrzeja 9“ nie 
zamieścimy z powodu niezgodności z prze 
oisami prawnymi, ogłoszonemi w „Dzien- 
niku Ustaw Rzeczypospolitej Potskiej”, 


PA a S 


|». t. „Miłość współczesnej kobiety”. Streszcze 


wj Znakomity. goraco w Lod przyjmowany w | vwać na sall. Na życzenie publiczności Titi 
KS Kazimierz Junosza-Stopowski wystar. Mé) Hi rozdawać bedzie swól autograf Początek 
f © dwa razy w komedii Carpentera „Pupa 4czyta 


tarot! 
ne wypelmionej widowni. 


KONCERT MIKOŁAJA ORŁOWA. 
Jak donostliśmy, 


jiący czwartek. o godz, 8.30 ; ieczorem 


w kasie Filharmonii 


ANTYPOLSKIE POPISY. 
Mińsk, 15 grudnia. (Tel, wł.), — Przed kjlko: 


me dniami przybyli! do Mińska dwaj dawni po- 
sławie biułoruscy Michajiowski i Miotła oraz 5y 


ty 


poseł Grecki. 
* (czne n charakterze antypolskim. 


lua pod omiake poselstwa sowieckiego, 


m---— 


| 
| 


P, są dowodem, że PZHL z niezwykłem |TAa 


|po raz ostatni swe siły i zorientować się | 


nie odczytu w języku polskim będzie można ma- 


0 godz. 8.30 wieczorem. Odczyt ze 
zgiedu na osobe prelezenta wywołał duże za- 
wanie, Prelegent miał w niedzielę w war 
wwskiei Filharmonii ten sam dczyt przy s-cze! 


j genjalny pianista Mikołaj 
Yow grać będzie w sali Filharmonji w nadcho- 
Ar. 
sta wykona bogaty program złożony z perel 
eratury fortepianowej. Bilety nabywać możne 


Dnia t1 b. m. urzadzili oni wiec į zebramłe pu 


Były poseł Taraszkiewicz przebywa w Beril 


er" wry" 


Piotrków ma wspaniałą strzelnicę! 


Dalsze projekty ludzł dobrej woli. 


być dumny. Jest nowocześnie urządzona i 
znajdując się w śródmieściu jest udostęp- | 
niona dla wszystkich, Ma 4 stanowiska 
strzelnicze. Strzelanie może się odbywać | 
25, 50, 75 i 86 m. Bezpieczeństwo jest 
stuproceniowe dzięki zastosowaniu ścian 
przechwytowych. Strzelnica w najbliż- 
szym czasie, gdy tylko na to pozwolą 
środki materjalne, będzie 
oświetlana reilektorami, 

|aby umożliwić strzelanie po zapadnięciu | 
|zmroku. W projekcie jest przebudowanie 
|do budynku strzelniczego wielkiej pocze 


Łódź, 16 grudnia. Nakładem Instytutu Bada: | 
uta Najnowszej Historji Polski ukazuje się obe-| 
<nie ośiałotomowe wydanie zbiorowe dzieł Mar- | 
szałka Józefa Piłsudskiego. 

Dotychczas nie było wydawnictwa, jedno- 
czącego w sobie całokształt działalności I życia | 
twórczego Józefa Pilsudskiego. Pisma Jego są 


ne i trudno dostępne. Szukać ich trzeba w 
zbiorach tajnych pism. 

odczw I broszur; historyk Identyfinować je musi 

w bezimiennych publikacjach, zestawiać z rzad; 

kich unikatów czasopism. 


Pomysłowi agenc 


Z Będzina donoszą; 

Blum Szmul, właściciel składu ma- 
nufaktury przy ulicy li-go Listopada 70 
w Łodzi, pragnąc ożywić ruch haudlo- 
wy w swym interesie, postanowił wzo- 
rem innych przedsiębiorstw nawiązać 
stosunki z „prowincją” t ułatwić ludnor 
ści zaopatrzenie się w materjały za pū- 
mocą ogólnie stosowanego dziś 

kupna na raty, 
W tym cęłu p. Blum nabył konia z po” 
jazdem, poczem zaangażował dwóch 
agentów Parzęckiego Chaśma i Feldma- 
na Lejbusia i zaopatrzywszy ich w od- 
powiednią ilość towaru, wyprawił agen 
tów w podróż po kraju. 

Interes odrazu ruszył z miejsca | po- 
szedł, jak po maśle, gdyż wkrótce agen 
ci wrócili do Łodzi, oczywista bez to- 
waru. 

Pieniędzy, naturalnie, nie przywieźli 
ale to łest zrozumiałe, bo kto dziś ma 
gotówkę; natomiast wręczyli właścicie- 
lowi składu plik weksli. na kwotę 

przeszło 20-tysięcy zł. 

Po tej pierwszej tranzakcji agenc! 9- 
trzymali drugi transport towarów, war- 


Radjo-kącik 


PROGRAM STACJI WARSZAWSKIEJ I ROZ- 
GŁOŚNI ŁÓDZKIEJ. 


O NN Z S 


| Środa: 

111.58 Sygnał czasii. 

12.05—13.15 Muzyka gramofonowa. 

13.15 Program dzienny | repertuar teatrów | kin. 

15,35—15.50 Kwadrans harcerski. 

15.50—16 10 Rexdjokron%ka. 

16.15—16.45 Program dla dzieci, 

1545 Płyty gramofonowe. 

17.15 Odczyt z Wilna. 

17.45—18 45 Koncert popularny, 

18,45—19.10 Rozmaltości. 

19.10—19.25 Komunikat Izby Przemysłowo-Han- 
dloweł | program na dzień następny. 

19.25 Plyty gramof 

19,35 Prasowy dziennik radiowy. 

19.55 Płyty gramofonowe, 

20,00 Kwadrans buchaltera. 

20.15—20 30 Feljeton, 

9.30—2045 Muzyka. 

20.45 Kwadrans Ikeracki. 

21.00—22.30 Koncert. 

22.30—24.00 Kom. muz, 1 tan. 


Katowice, środa 408,7 m. 

11.40 Przegląd prasy krajowej. 

11.58—12.10 Sygnał czasu I program na dzień ble 
žaący. 

12.10—13.10 Koncert gramofonowy. 

134.10-—13.20 Komunikat meteorologiczny 

15.00—15.20 Komunikat gospodarczy, 

15.20-15.35 Komunikaty, 

15.50 „Radjokronika”, 

1615—16.45 Program dla dzieci. 

16.435—17.15 Koncert gramofonowy. 

17.15 Odczyt z WHna. 

17 45—18,45 Koncert popularny. 

18.45 Codzienny odcinek powieściowy. 

19.00—19.15 Rozmnajltości. 

19.15—19.35 Kpt. Roman Sumowski: 
tyzm w historji: Halszka z Ostroga“, 

19.35 Prasowy dziennik radjowy. Po dzienniku 
komuntkaty sportowe. 

20.00 Kwadrans buchaltera, 

20.15—21.00 Feljeton, muzyka, kwadrans liter. 

21.00—22.30 Koncert narodow. polski, 

2230 Komunikat meteorologiczny, 
dzień następny. 

23.00 Skrzynka pocztowa w języku franc. 


Kbnigswnsterhansen, środa 1634,9 m. 
20.00 Koncert marszów z Qdońska. 
2040 Akademia ku uczczeniu 100-iętnięż cnozni 
cy zgonu Simono Bolivara. 
Do 0.30 Muzyka taneczną, 
irem 


o a e a DL 0 0000000 


i łódzkieg 


Fałszywe weksie za towar. 


T Autan 


kadziesiąt osób, oczekujących. na strze- 
lanie. Będzie tam hównież zainstalowany 
bufet. 

Strzelnica została wystawiona kosz- 
tem dziesięciu tysięcy złotych. Koszty bu 
dowy pokrył w większości Miejski Komi- 
tet WF I FW przy wybitnej pomocy i 
współpracy zarządu miasta Piotrkowa z 
prezydentem Szmidtem na czele jako 
przewodniczącym komitetu. 

Kierownictwo strzelnicy spoczywa w 
wytrawnych rękach porucznika Mędrec- 
kiego. > 
R ZET POZWY TOT ZE E ET YEA 


Dima, mowy i radkary marszałła Piłwdokiogo” 


znajdą się we wszystkich bibliotekach szkolnych. 


Prezydjum Komitętu Obchodu Dzicsieciole- 
ola Zwycięsklego Odparcia Najazdu Rosii So- 
wicckje uchwaliło popularyzację dzieł Marszal- 
ka Pilsudskiezo, 

W związku z powyższem Kuratorium Okrę- 
gu Łódzkiego zwróciło się okólnikiem do wszy- 
stkich szkół znajdujących się w okręgu, tak śred 


w cześci nieznane zupełnie, w częśc! rozprosze- |lich państwowych oraz prywatnych, jak I po 


wszechnych, a następnie do bibljoick wszelkie- 
go rodzaju, aby zamówiły bezzwłocznie „Pisma, 
Mowy, Rozkazy Józefa Piłsudskiego** tak brzmi 
tytuł wydania zbiorowego). 


o kupca. 


tości około 15 tysięcy zł. I znów wyru- 
szyi w podróż. 

W międzyczasie p. Blnm chciał wek 
sle zdyskontować i tu wyszła na jaw 
brzydka sprawa. Otóż okazało się, że 
weksle są sfałszowane. Powstał gwałt 
i sprawa oparła się o policję, która ro 
zesłała zawiadomienia po całym kraju 
celem ujęc' a pomysłowych oszustów. 

Jak stwierdzono, azenci przyjechali 
do Będzina. gdzie Chaim Szwałcer, wła 
ściciele składu gotowych ubrań przy ul. 
Kołłątaja sprzedał! 


85 sztuk materłałów, 


a Fiszlowi Chaimowt, Małachowskiego 
Nr. 7 i Szariowi Mordce w Starym Ryn 
ku resztę, Tranzakcji kupna sprzedaży 
dokonano bardzo szybko, jeżeli się zwa 
ży. że sztukę materjału, wartości 80 zł. 
sprzedawano po 17 zł. 


Poza tem agenci posiadałący nowe 
palta zimowe z futrzanymi kołnierzam: 
podbite baranami. zamienili je u Szwaj: 
cerowej na jesionki poczem zniknęli z 
horyzontu. Podobno uciekli do Francji 
a okrycia zamienili celem utrudnienia 
poznania ich na podstawie podanego 
przez policję opisu ubrania. 

W dalszem dochodzeniu ustalono, że 
konia z bryczką, wartości 1500 zł. agen- 
cl sprzedali w Radomsku 

za 350 złotych. 

U Szwajcerowej znaleziono jeszcze 
17 sztuk materiału oraz palta. Towar 
zatrzymano, a Szwajcerową oddano pod 
dozór policji. 


Chcial.. 


Sędzia: — Dlaczego oskarżony 
wymierzył Ciupalskiemu ażdwa policzki? 
Oskarżony: — Chciałem, aby 
chłop dobrze z obydwu stron wyglądał. 


Wystawa portretów. 


Utalentowany | pełen polotu portrecista Ary 
Sperski zorganizował nader oryginalną wystawę 
portretów w „pałarm* sali Filharmonii. Cieka- 
wy ten ze wszech miar zbiór dzieł, śwładczący 


„Roman- |o nieprzeciętnych zdolnościach artysty obejmui- 


je wybornie opracowane: „Autoportret, portret 
dyr. Pr. „Mgżczyznę w lezie“, „Twarz pod świa 
tło* | mne Bywałcy Pilharmonji mają wyborną 
okazję zobaczenia tych interesujących dzieł, 


osram m W] Kurs trachomatologji. 


Rozpoczął się w Państwowej Szkołe Higjeny 
Vl-ty kurs trachomalologjii w którym bierze 
udział 75-chi lekarzy ze wszystkich województw 
Polski. 

Pierwsze wykłady na kursie wygłosili: Prof. 
J. Szymański z Wilna 1 prof, W, Kanuściński z 
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Piotrków ma strzelnicę, z której może |kalni, w której mogłoby się pomieścić kil | 


ŁYCIE EKONOMICZ iE. 
NOTOWANIA ZŁOTEGO POLSKIEGO 


ZAGRANICA. 

Londyn 43.34, Praga 376.62 |! pół — 37862 | 
pół, Wiedeń 79.41 — 79.69, Zurych 57.50, Bezin 
46.75 — 47.15, wypłata na Warszawę. Katowisr mi 
t Poznań 46.90 — 47.10. 


GIEŁDY ZAGRANICZNE. 

Londyn. Notowamia końcowe: Nowy Jari 

| 4.85.60, Paryż 123.60, Berlin 20.37 158 fHolsndi: 
| 12.05 I pół, Bruksela 34.76 I 1/8, Włochy 9273 
|Szwajcarja 25.03 | pół, Koponttzga 18.15, f 55, 
| Sathokm 18.00 1 1/4, Oslo 18.15 1 3/4 Helsing 

fors 193.02, Praga 16370, Wiedeń 34.50, Wag: 
| szawa 43.34, 

Paryż: Notowania końcowe: Londyn 123% 
I mól, Nowy Jork 25.45, Szwaścarja 494 Berit 
606.75. 

Gdańsk. Notowania w guldenach gdańskich: 
100 złotych 57.65 — 57.80, czek na Londyn 25.00 
I pół. telegraficzne wypłaty na Warszawę 5764 
— 57.79. 


PAWEŁNA. 

Liverpool, 15. 12. Amerykańska, zamknięcie. 
styczeń 5.03, luty 5.03, marzec 5.14, kwiecień 
5.20, maj 5.27, czerwiec 5.32, lipiec 5.88, sierpień 
5.42, wrzesień 5.46, październik 5.51. listopad 
559, grudzień 5 00, łooo 5.12. 

Liverpool, 15. 12. Egipska, zamknięcie: sty 
czeń 7.11. marzec 7.23, maj 7.42, liiec 7.60, Ile 
siopad 7.95, grudzień 7.11, looo 7.60, i 

Nowy Jork, 15 12. Amerykańska, zamknięcia! 
styczeń 9.33, grudrień 9.30, loco 9.45, Kontrakty: -| 
styczeń 9.34, luty 9.40, marzec 9.66, kwiecień i 
9.77, mag 9.02, czerwiec 9.99, liplec 10.08, stere 
pień 10.16, wrzesień 10.23, październik 1032, 
krudzień 9,30. A 

Nowy Orleans, 15. 12. Amerykańska, zam: 
knięcie: styczeń 0.40, marzec 9.65, maj 9.90, Me 
piec 10.08, październik 10.27, grudzień 9.30, loso 
9.05, 


GIFŁDA ZBOŻOWA, 

Warszawa, 16 grudnia, Urzędowa ceduli 
|alełdy zbożowo - towarowej w Warszawie. Kar 
sy ustalone ma podstawie cen rynkowych. Ceny 
rozumieją stę za 100 kz. parytet wazon War- 
szawa: Żyto 18.75 — 19.25, pszenica 27 — 28, 
owies jednolity 23 — 24, jęczmień na kaszę 19 
— 20, browarny 24 | pól — 26, mąka pszenna f 
luksusowa 60 — 70, 4/0 50 — 60, maka żytnia 
wedtag typu przepis. 35 — 36, otręby pszenne 
szale 16 — 17, średnie 14 — 15, otręby żytnie 
11 —li I pół, kuchy inłane 29 I pół — 30 [ pół, 
rzepakowe 20 — 21, groch polny jadalny 27 = i 
30, Victoria 33 — 28, koniczyna czerwona 180. 
— 250, blała 330 — 440. Obroty średnie. Uspo= 
sobienie spokojne. 


MOCNIEJSZA TENDENCJA DLA DEWIZ- | 
ZAGRANICZNYCH, | > 

W przeciwieństwie do słabego nastroju, pa- 
nulącego na ostatniem zebraniu giełdy walute> 
wej dla dewiz zagranicznych, dzisiejsze zehra- 
nie cechowała tendencja mocniejsza. Obroty by- 

ły liczniejsze, dostęgły bowiem 

normy średniej. 
Znów dolary Stanów Zjednoczonych mie” 
znalazły nabywców, pozostały więc nadal bez 
obrotów. Dewiży na Londyn, Paryż | Szwajcar- 
ję sprzedawano po kursach niezmienionych, ma- 
tomiast pozostałe — po kursach wyższych, a. 
mianowicie: Nowy Jork I Kabel — o 0.01 pr. 
(na 1 dolarze), na Pragę — o 4 gr, na Sztok- 

kolm — o 5 gr. oraz na Holandię — 0 9 gr. 


KJ 


LU 
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POŻYCZKI PAŃSTWOWE MAŁO ZMIENIONY 
SŁABSZE LISTY ZAST. PROWINCJONALNE 
Obroty pożyczkami państwowemi znów ky 

ły nad wyraz skromne. Kursy wykazywały drs- 
bne odchytenia od kursów sobotnich, Dalarówka 
1 5 proc. Poż. Konwersyjna obniżyły się o 6 
gr., natomiast 4 proc, Prem, Poż. Inwestycyjna 
zyskała na kursie 10 gr., 3 proc. Prem. Pot. Be- 
dowlana — bez ziniany, Inne pożyczki państwo- — 
we na rynku się nie pojawiły. Listy zastawąe 
I obligacje banków państwowych przy średnich | 
obrotftch utrzymały się na dotychczasowym yo- € 
złomie. Na rynku prywatnych papierów lokac} fi 
nych panowała tendencja niejednolita, tutejsze 
bowiem listy zastawne lekko się wzmocniły, wą 
tomiast prowincjonalne byty nieco słabsze. 4 U E 
pół proc. L. Z. Ziemskie zyskały na kursie 8-1 
gr. oraz 8 próg, L. Z. m. Warszawy — 10 gr. 
7 proc. L. Z. Ziemskie (dolarowe) utrzymały fae 3 
tychczasowe notowania, natomiast $ proc. Ù 
Z. m. Warszawy obniżyły się o 50 gr. Listy sae 
stawne prowincjonalne, t. |. 8 proc m. Częste 
chowy | 8 proc. m. Łodzi. lak również 10 proe: 
m. Sedlec poniosły jednakową stratę. a mia" 
wiele pół złotego. Z ohllzacyj m. Warszawy m» 
towano 6 proc. Pożyczkę VIII | TX em. po km | 
sie poprzednio notowanym. "4 
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OBROTY AKCJAMI ŻYWSZE. j 

Z przebiegu zebrania giełdy akcylinej wtdeć 

iż sytuacja była nięco lepsza. Obroty byty lex l 
niejsze £ bardziej ożywione. Tendencja nieco rsa X 
cniejsza. Z akcyj bankowych za akcje Barty K l 
Polskiego płacono drożej o 25 gr. niż w sobe. | 
Bez zrmany pozostały akcje Bankn Handlowege | 
I Banku Zachodniego, Z akcyj ciektrycznych ske 
cje Elektrowni Dąbrowskiej podniosty się o et. ;, 
i 

| 

| 

| 


U 


3'Z akcyj przemysłu cukrowniczego Częstodhę 
obniżyły stę o zł. 1 oraz Warsz. Tow. Fabr. (we | 
kru — 0 zł. 2. Z akcy| kopalnianych za aktje 
Warsz Tow. Kopalń Węcla płacono kurs sobote- 

m. Z akcyj metalurgicznych Modrzejowskie rys t | 
skały na ktirsie 25 gr. natomast Norblin, Pares 
wóz | Starachowice zmian kursowych nie wys 
hazały. Z akcyj handlowych Rorkowski utrzye 
mał sie na poziomie prywatnych notowań, co w 4 
stosunku jednak do poprzedniero notowania w - | 
[zeszłym miesiącu kursu giełdowego, stracił j 
kroszy, | 
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Dziwna warstwa wody. 


Uczesmicy ekspedycji naukowej na| 
tłatku „Carnegie“ który niedawno ter | 
nu spłonął u wybrzeży wyspy Samoa 
powiadają o zastaniu w głębi Oceanu; 
)pokojnego warstwy wody, w R 


ema 
anl odrobiny tlenu. 
W warstwie tej rozciągającej się na | 
przestrzeni około 160 klm., niema ani śla | 
du życia organicznego. 
Okręt „Carnegie“ udał się po raz 7 
i ostatni na zbadanie tej osobliwej okol*= 
cy morza, Członkowie tej ekspedycji ze 
brali sporo materiału naukowego na te- 
mait podmorskich łańcuchów górskich 
praz ziawisk dotąd nieznanych w spra- 
wę odpływu I dopływu morza. Mute-| 
riał ten postaci notatek został na 
£z.zęście uratowany. | 
Przeszło 19 miesięcy trwała podróż | 
ekspedycii po wodach północnego Atlan 
tyk oraz pólnochegzo Pacyfiku, „Car- 


t w 
jące mapy morskie oparte są na nieści- 


słych pomiarach į dlatego 
całkiem nowego opracowania 


wymagają 


Cn o 


Dr. med. Różaner 


Specjalista cborób skórnych, wenerysznych 


| moczopiciowych 


ELEKTROTERAPJA. 


ul. Narutowicza 9, tel 128 - 98 (Dzielna) 


Przyimure od fg, 8—10 rano i od 5—8 po poł. 


Oddzielna poczekalnia dla Pań. 


Wrażenia grzedsśmiertne lekarza. 


sensacyjna | który po otruciu się przez godzinę OPR: 


Pisma angielskie podały 
bójstwie dość — popu 


wiadomość o samoł 
iariiego lekarza Fandsa w Brightun, 


zewnętrzne znamiona tajemnic duszy. 


WYGLĄD 


ZDRADZA CHARAKTER CZEOWIERA. 


W podaniach ludowych djabeł i cza- 
rownice mają zaostrzone, śpiczaste Uszy, 
ludzie dobroduszni — wielkie i mięsiste 
kretyni ; idjoci — odstające. 

Starożytne greckie posągi odznaczają 
się szlachetnym kształtem ucha, a uszy 
rzeźb buddyjskich wykazują podłużny ry 


dzięki czemu od dzieciństwa wniknąć mo 
żna w naturalne, wrodzone skłonności 
człowieka pod względem fizycznym į du 
chowym, nadając mu kierunek właściwy 
Uświadamiając sobie — na podstawie 
|powyżej opisanych szczegółów zwyrod 
i "zeszkody dla rozwo 


| 


|nienia — możliwe 


| 


lzówek do późniejszego utwarzenia nod- 


zależne od degeneracji i częstokroć zwią- 
zane z nedokładnościami słuchu. wytwo* 
rzyć sobie można pewne pojęcie o charak | 
terystycznych cechach danej jednostki. 
Pilna oł 


bsęrwacja i doświadczenie w tym | 
zakresie dostarczyć mogą cennych wska- 


i 


|bo wskutek trosk n'te miałem 


truci 


wał swe wrażenie i działanie 
zanim 


stracił przytomność. 
Postanowiwszy zejść z tego ŚWI 
Hands — chciał w ten sposób jesze "re 
przysłużyć się medycynie, Zapiski 1% ah 
przedśmiertne brzmią w tłumaczeniwf er 
„Muszę odejść gdyż zanlątałem ek: 
w długi. Próbowałem wyn'atać się ZA” 
piekielnej sieci — napróżno. Dla 208 
mojej śmierć moja będzie wyzwoleni 
Wszak ona nie odpowiada za może di 
qi. Proszę nie urządzać mi nogrzelł 
nie nosić po mnie żałoby. Ofaruię M 
ciało londvńskiemu szp'talowi. NIECH 
zużyją je do badana cukrzycy na 
rą cierpialem. Już nie warto było 
możn0sĄ 
dokończyć dzieła o nowoczesnem l 
mu chorób wewnętrznych. 
„Zażyłem o godzinie jedenastej MY 


cję akonitu 

z domieszka chloralu. 
(Mam nieznośny szum w uszach — £0 
|by nie to czułbym się świetnie. Czek 


ju człowieką, że chorobliwe słanv. sław nawei dziedziny nauki, 


negie” przepłynął 80 tys. klim.. gdy na- 
gle 


sunek, Nie jest wykluczone, że zaznacze- | 

Inle tych szczegółów stanowi odbicie ści- 
wybuchł pożar na statku | słej obserwacji rasy į ludów. 

w pobliżu Apia u wybrzeży Samoy za- 


chodn'ej. Znaczna ilość bardzo cennych 
narzędzi i instrumentów naukowych in- 
ko też | sam ókręt na którym nie bylo 
am! kawalka żelaza magnetycznego, ule 
gło zniszczeniu. Dodać trzeba że statek 
„Carnegie” zbudowany został swego 
czasu specjalnie w celu zbadania warun 
ków magnetycznych Oceanu Spokojne: 
to pod wzelędem naukowym. 

Uratowano jedynie zapiski dotyczą- 
ce obserwacyj naukowych. poczynio: 
nych przez członków ekspedvcji pod: 
czas tej dlugiej podróży. Na temat zebra 
nych spostrzeżeń napisał nieda wno te- 
mu dłuższą rozprawę oficer nawięacyj- 
iy tego okrętu, O. P. Torreson. Na wstę 
pie swej rozprawy wymienia autor Wy- 
niki spostrzeżeń członków ekspedycji 
wedlug których dotychczasowe przy» 
puszczenia w sprawię kierunku prądów 
wądnych w Oceanie Spokojnym okazu 
Ją się w glównej mierze fałszywe. Fakt 
toń — powiada Torreson — ma doniosłe 
zmaczenie. a poczymionoe spostrzeżenia 
będą cenną podstawą dla podróżników 
badających warunki klimatyczne w kra: 
lach położonych u wybrzeży Oceanu 
Spokojnego. 

Poza tem wykryliśmy — nadmienia 
dalej Torreson — przestrzeń w okolicy 
tronikalnej Oceanu Spokojnego, której 
wody nie zawierają 

l ani odrobiny tlenu, 

Warstwa ta rozpoczyna się na głęboko- 
ści 90 mtr. pod powierzchnią morza 
sięga do głębokości 350 mtr., przyczem 
tzerokość tej warstwy wynosi około 
160 kim.. nie udało się ustalić jedynie jej 
dłagości, iednakże stwierdzono, że ciąg 
nie się oma w kierunku wschodnio-za* 
shodnim. 

Brak tlenu w wodach tej warstwy 
nasuwa przypuszczenie, że niema w niej 
"vb ani wogóle jakichkolwiek żyjątek. 
Poza tem tworzy ona nieprzebytą ba: 
ejerę 


dla fauny morsklel, 
podczas jej wędrówek po oceante. 
Fkspedvcta przeprowadziła przeszło 
BON pomiarów. które wykazały mniejsze 
hub większe odchylenia busoli. Stwier- 
Aremo noza tem że dotychczas istnie- 
PZ ORC Aak WYK ZA WWE KOZACY KJ TT RYI il 


SZCZĘŚLIWY. 


Ud dwudziestu lat jestem wdową — 
Mąż mój umarł nagle w tydzień po na” 
szym ślubie! 

„No to przynajmniej nię cierpiał dłu- 
zo! 


DELIKATNY. 


Pewien Niemiec sprawiał swej żoni 
ro fok na urodziny tort udekorowany 
świecami w ilości odpowiadającej latom 
solenizantki, 

Później jednak świcce skasowano nu 
życzenie starzejącej się małżonki. 

W tym roku wpadł na dobry po- 
myst: zamówił wspaniały tort, a w sa 
mym środku umieścił żarówkę elektry- 
czną. Zona była zachwycona tortem, z: 
pytala jednak, co znączy ta żarówka? 

„Najdroższa, nie domyśliłaś się? — 
Czterdzieści świec!" 


W SZKOLE DOKSZTAŁCAJĄCEJ. 


„Żaden czyn wasz, żadna praca nic 
to lekać się świawa dziennczo, — 

zawodzie waszym pracujcię tak, aby 
każdy to widział”. 

„da tak nie moge postępować — wy- 
rywa się uczeń". 

„Dlaczego?“ 

„dn jestem uczniem u fotografa“. 


Peiori Dodoso sypia 
0. ©. Bonifratrów 


w Chor'nach. 


|dzili uczeni 


Jest ciekawe, czy kształt ucha jest, 


|rzeczą czysto przypadkową, czy też cha- 


rakterystyczna cechą jednostki, jak twier 
Darwin, Lombroso i Carus? 

Carus (słynny lekarz i profesor w Lip 
sku w połowie zeszłego stuleria) pisze o 
pewnym nauczycielu, „który bez nauko» 
wych podstaw, jedynie na zasadzie w'as- 
nego doświadczenia, rozpoznawał zdo! 
ności swych uczniów po uszach i mylil 
się tfvlko w rzadkich wypadkach". 

Zaznaczyć trzeba, że zbiór podobnych 
doświadczeń niekiedv stawał się npodwa* 
Ena nauki, jak dowiodła tego grafologia I 
fizjośnomika. 

Ruchliwość uszu, która nadaje zwie- 
rzetom pewne możliwości mimiczne u 
człowieka zatraciła się całkowicie. Nato 
miast ludzkie ucho zewnętrzne, ze swo- 
im niezmiennym kształtem, przemawiać 
może do nas, uzewnetrzniniąc duchową Í 
fizyczną strukture człowieka, o ile nau- 
czymy sie je badać 1 obserwować, 

Podobna symbolika uzewnętrznia się 
już w świecie zwierzęcym: wielki długi 
kształt konchv usznej widzimy u wszyst 
kich zwierząt bojaźliwych i tchórzliwych 
których przeznaczeniem jest stać się zdo 
byczą silniejszych. gdy natomiast małą 
konchę uszną spotykamy u władczych 
zwierząt, 

napastników - drapieżców, 

Co do człowieka stwierdzić należy, że 

zwyrodnienie znajduje także wyrażne 


i |swe odbicie w kształcie ucha, wzewnetrz 


niając powrót szczegółów, właściwych 
niższym gatunkom tworów: spotykamy 
nadmiernie wielkie uszy, znostrzone ku 
górze, w zakrętach spłaszczone i niewy* 
raźne, albo też spaczone w zarysie, odsta 
jące lub zwyrodniałe, przyrośniety koniu 
szek ucha — słowem: szczedóły unodob- 
niniace konchę uszną człowieka do zwie- 
rzęcej. 

Niezależnie o tych qbiawach degene- 
racji. zewnętrzny kształ konchy usznej 
przedstawia się u każdeśo człowieka tak 
dalece indywidualnie, że może służyć za 
szczecół przy ustaleniu tożsamości jed- 
nostki. 

Kształt ucha jest już ustalony u nowo 
rodków i z biediem czasu 

nie podlefa zmianom, 
jakie ze wzrostem i rozwojem uzewnętrz 
niają stę w rysach twarzy. Ucho niemn- 
wlęcia, wyraźne w rysunku i zakrętach, 
już służyć może za szczewćół indywidual- 
ny. zdradzajacy właściwości usnnsobieniz 


Wieczór poetycki „Kwadrygi" 
w Uniwersytecie, 


l 


W auli Uniwersytetu Warszawskiego odbyl |Ajcks. Maliszewski, M, 


się wieczór poetycki grupy „Kwadryga% Na 
zdjęciu gutorowie: od iewej stoją: M. Piechal, 


- 
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DZ 


Py 


Wolica, Z. 
Flukowski, 


łudosz, A. 
Szenwald. Siedzą: X, 
S. Saliński, S. Dobrowolski, Wi. Sebyk 


Un.łowskł, L. 


A ROLŁLOWRÓT 


KRĘCI SIĘ, 


KRECI... 


Ludz'e w hotelu. 


Wytworny Grand Hotel w Berlinie. 
Przez Fołowrót u drzwi wchodzą i wy- 
chodzą ludzie. Przóbywają pozostają ja 
kis czas | znowu odjeżdżają. Jedzą i piją 
|załatwiają interesy, kłopocą się, baw ą 
. tańczą. Jeden o drugim nie nie wie bn 
choć drzwi ich pokojów wychodzą na 
wspólny korytarz, dzieli ich gruba ścia- 
na. | odjeżdżają; zostawiając swe łóżko 
| temu, który potem się zjawi. 


Różni ludzie mieszkają za zamknięte 
mi drzwiami hotelu. Jedni w czasie krr 
kiego pobytu w hotelu 


roblą karierę, 


inni staczalą się przez ten czas nisko. 
Wielkie radości I wiełkie tragedje sąsia- 
dują ze sobą przez ścianę. Oto. pełen ra 
dości życia. przez wszystkich lubiany 
baron Gcigern zostaje schwytany w por 


| typów dała 
koja hotelowym jako złodziej I zastrze” Bauin 


Y Z r 


lony przez dyrektora fabrykt. Ctato Je= 
Fo wynoszą pocichu tylnęm| schodam: 

Dyrektor Preyssing solidny. systema- 

tyczy ościęc rodziny, dostaje się do w ę| 
zienia, A niepożorny prowincionalny bu 
chaiter. który wkroczył do hotelu nie- 
śmiało i pokoriie. pozardzany przez por 
torów: wychodzi dumnie, rozdając hoj- 
ne napiwki w towarzystwie 


pięknej stenotypistki. 


Bo hotel jest jak życie. Wszyscy je- 
steśmy przyjezdnymi. Przyjeżdżamy | 
odchodzimy znowu po krótkim czasie A 
kołowrót w drzwiach kręci się | kręci 
bez końca. 

Ten strzep życ!a hotelowego wraz z 
jego tracediami | redościamł. sąsiadują- 
cemi przez ść'anę, tę galerio świetnych 
autorka niemiscka. Vicki 


Ostatnie nowości ekrarm". 


I 


fragmenty z timow „iozkosze mebezpieczensiwa” ikoreld Lloyd', Parada milości” |Maurice Chevalier) 


Redaktor naczelny: Franciszek Proby 


i „Śról żebraków” (Dennis Kin 


Śl 


Odbitn na własnej inaszvnię rotacvilej 
zy ulicy Zawadzki ur. 3 


spokojnie. Oqarnia mnie uczucie mew 
powiedzianej błogości. Po raz pierws 
w życiu czuję się wolnym. Widoczł 
mam mocne serce. Nie chce skapitii 
wać. Lekkie znużenie. Czemu śmierć! 
Że tak na siebie czekać. O łaska 
śmierci... Zona moja nie wie o wszy. 
kiem. 
„Jakże jestem szczęśliwy. Badi 
puls — normalny. Zażywam jeszcze 
30 ziarnek chloralu. 
Zaczyna mi się kręcić w głowie. ŚW 
domość. że wyprowadzam w pole IIŚ 
wiarzy-wierzycieli, Oderwane od 4 
cia. A jednak jeszcze żyję. Zażyłb 
pruskiego kwasu — nie mam jednak 
i podnieść się z fotelu | sięgnąć na f 
(6. 


pe EZR, 


„Czekam. Wszystko co piszę nale 
ogłosić drukiem. Wierzę teraz w spf 
wiedliwego Boga — nie wierzę prawi 
wymyślonym przez ludzi, laki spok 
Otwieram sobie tętnicę. Nie chcę 
mnie pochowano w letarru, Czuję —% 
raźnie czuję obecność Bova nade m 
Niechaj wam błogosławi.ś*Odjeżdżam 
piękną podróż — tylko tak wolno. w4 
no... Pieniądze to popiół. Jestem szc? 
śliwy. bo...“ 


Teatr Rewji Mars 

sorcji 

80. 2 

ul. Kopernikn 16, Tel 184-66 Pr 
dojazd tramwajami 5, 6 B, 9: 16 a - 
Dziś I dni następnych | Mira 
formt 


Początek przedst. 8 i 10 w, 
W soboty, niedz. i św.6.8116 


VII 


fa! 
{Berti 


GOT a] 
wył 


Wieczorne rozrywki Łodzi teren 


| Teatr Miejski: — Kawaler papa. ą 
Teatr Kameralny: — Fotel 47, Ami 1 
{Teatr Popularny: — Mira Efros. r z! 
Dobry Wjeczór: — Klejnoty Łodzi, dosze 


(Helvwów;: — Zwierzyniec 

|Wystawa malarstwa I rzeźby, ul. Moniuszki 
1 p, czynna od 10 rano do 10 wiecz, 

| Apollo: — Zagłada od Wschodu, 

' Bajka: — Dziewczyna z piekla. 

Casino; — Branka wodza. | 

Corso: — |. Krwawy żart, II. Mogiła wśród 
dowców 

zapitol: — Pocalunck, 

szary: — L W Belgii nic nowego. II. Trzy! 
cie Iwa, 

luna: — Słodycz zwycięstwa. 

Grand Kino: — Biale cienie 

Mimoza: — Rozkosze niebezpieczeństwa 
Odeon: — | Prawdziwa miłość awantu 
ll. Niedobrane małżeństwo, 
Oświatowy: — Dla dorost. Kozacy. Dla 
Pat i Patachon. 

Palace: — Jej wielka namięt ść. 
Przedwiośnie: — Skrzydłata fota. 

Raj; — I. Wyprawa do AfrykL I W 
zwycięstwa. 

Resursa: — Dzieje małżeństwa, 
Splenałd: — Neapol. śpiewające miasto. 
Spółdzielnia: — Bożyszcze New Yorku. 
Wodewil: — |. Prawdziwa miłość awan 
II. Niedobrane małżeństwo. 

Zachęta: — 1. Ostatni atak, Il. Madra żon 


WINSZUJEM?» 


Jutro: Łazarzowi. 
Wschód słońca 7.39. 
Zachód — 3.24. 
Dłucość dnia 7.45, 
Ubyło dnia 8.49, 
Tydzień 51. 


——1 


a wydawnistwo odpowiada: Władysław Stypułkowskik 


Za redukcje odpowiada; Romaa Furmański, 


Mens 


